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PRENUMERATA:
te esięcznie we Lwowie 
175 Mk., z oostawą iK- do­
mu 19o Mk., z przesyłką 
w Pr.sce 200 Mk.,*/innych 
państwach 250 Mk, — Za 
zmibnę adresu dopłaca się

5 marek.
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wychodzi codziennie o godzinie 6 rano

Geny ogłoszeń:
Za wiersz noiparell. Zwy. 
•Mja* 12 Mk. 40
Mk , ,N ‘kruląsia* 53 Mk., aa
ri»rvn.^ ; koluraałe !(V Mk. 
Utai Irf.nika 70 Mk. Po krt- 

hiće i k a n u sa ta ty  03 Mk. D ra ­
ba* oJtoMaali - ■ k.żńy w ł.

raz & Mk.
Cata i :r* rfea 12.000 Mk., po] 
B tra ile y  O.OOC V. i , r - ' \  s t r o ­
n ic a  p ta rw a o a  (yod 
kie.O 36o»4 Mk. jedna tzoM- 
t* na I. stronicy 1 !.W Mk. 
Faiikl aa kol*ttuu«ti utksro- 
wytb ,« ca«h« „h.,^Uan»4a*. 
Oroszenia na ntedzUl* l 

iw ta ta  «' 40 « 4 r t2 « i -  
„KwJm LwowaM" wchodzi z datą dnia u*j(ig>«_».

R ed u k c ja  przy ulicy (JssoHiiskich I' 15. F .d m in is tp a c ja  przy ulicy Ckcrążczymy J. 26. — Retiatóer przyjmuje wyłąazP'e między godziną 4—5. Biur.a iira :ji
otwarte codzjennie od gpaz. 6. rano do 1. w połuanie i o<? goaz. 3 do S. n t c u .  — Aares dia leto^r.: „K urjer, Lwów. — Rękopis* w nie zwraca się. — Telef. redanc. 11. 
* Mar s s a w ie  prenum eratę przyjmują i pojedyncze egzemplarze Ej/rze dają-. Biuro dzieunikew „Promień", ul. Widok 19, oraz Admia. „Gazety jyŁt* ul. Świętolcrłynka 17.

bbkładem bpółki wydaw niczej „Kurjera LwdWSRie^o'. K edaktor naczelny: i>r. W łodzim ierz  ja m p e ltk i.

Na drodze do kompromisu.
0 pokój i sprawiedliwość.

Z hapa,r+yfii oddechem, z -wiarą iw tryumf osta­
teczny sprawiedliwości i ruzumu trAtycznego, so­
lidarny, akiUprony i gotowy co etocnoaizenia swoich 
praw oczekuje naróci pclski wyroku obecnych sę- 
oziów śwista w sprawi0, górnośląskiej, która siaki 
się zagadn ettem śtwćaiteweij p tiiyki i terenem 
w ędzymarodiowych walk.

Po naisaej słroinie jesft sprawiedliwość — ol­
brzymia w ększrść ludność. polskiej, cbcćby w 
części pewnej nćewyzwolanej jeszcze z Pod wpły­
wów nierrredriegt ucisku i teretru; po naszej sfcnoi- 
me w da większości ludności ti iryiszej i zasiedzaa- 
łej w  'okręgu objętym linją Korfantego*; pp nasze' 
stronie wszelkie względy użyteczności j»o#tyczinej 
i prz3*sz,oeó. Po naszej ‘Stnomfc Francja. PirząciW'
n a m   polityczne machinacje Ainglj:, wynik paio-
zumienia z Ntomo-mi.

Oteoto ioj sprawy, 'asot-i i spraw edliwej, o  
piatają się stect dyplomatycznych szaeberde, ra- 

, iedn ających wio® ludności, lecz po­
zycje układów handlowych, na tym terenie toczy 
się  pojedynek m eefczy Francją a Angifią, pierwszą 
tawna, namiętna,, tfddpktatecznie szatą fraessów 
dyplcmatycziLych przykryta wiaika palityicma. 
Walka rn'ęd!zy Francją, rr-odem . łaćry  najw^ęcH 
knwi wylał, który najwięcej zasług położył około 
wspólnego zwycięstwa — i stąd dla wyzy­
skania jego wyników mito ma już sM dostatecznych 
  a ^nglją, prowadzącą politykę światową nie ‘ty­
le wiosną siłą fizyczną i ofiarami, ile autorytetem 
imienia, rozległ >śctą terenu na którym operuje 
zazębieniem poszczególnych problemów politycz­
nych, bezwzględnie egftwis^cznem, jedynie dobro 
imperium Sw arowego maijącem na oku wyzyski­
waniem przyjaźnił i antagonizmów: Ody Pclska 
walczy o swój byt, Francja o  beizp eczeństwo, o b e
0 sprawiedliwość, to Anglii jhoJEi o* równowagę 
sil w  Europie, n»ie dopuszczającą do zbytniego 
Wfmeżenia sił dawnej przyjaciółki.

Poetyka -poziertnie trzeźwa, w . istodie, jakło 
Tnaterjalislyczna i bezduszna, jeist krótkowzroczna
1 n-a krótką tyhco obficzona metę.

NiesprawieoiftwirŚć, której cfiarą padłaiby P'^- 
skai, stanie się zarzewiem mepokirjjów, zatargów, 
wojCTi, Czy nie rozumieją tego sędziowie św*afo 
■w Ondyniie, że świaddmy robotnik i chłop nie da- 
dza s;ę traktować ,iako przydateK dlo bogactw 
Przyrody, że ludrrc ść pclisika, po® sNw.ona w nie- 
miećkxcj niewoP, dobrowolnie jarzmu tefhu się nie 
■ podda, gdzx praw.', ziemia i praca po jej stronic. 
Napływowy eiement nieimecki w państwie pol­
ski em odpłyme lub przystosuje się do warunków 
życte na zen/’, do której rie ma prawa. Żywioł 
Polsk. nie da sobie bez oporu narzucić jarzma nie­
mieckiego.

Nairus«®nie traktatu w etialskego przez An- 
2lię w spr kwte G- Śląska pomśói się na- Europie. 
Pomści się na niej samej. Nie zbuduje sę , nie u- 
t»z®ma pokoju na krzywdzie i-niesprawiedliwość, 
Nler«-.araiwwninift tra!ct?.tii w  ieduinri wynadłni.

L Eecrge przeciw Francji i przepisom M a t u .
Lottóyo. (PAT.). Na wcaorajSKeni posłledaeoij 

Rady Na^wyźs^ej L. George cśw^adczył, że An­
glia (nigdy me poprze takiego rdzwąi32mn. któreby 
miało ten skutek, iż ludnośę nfenl ecka był»H>y z  
Niemoc wymanewrowana, Akiwca pragnie, by
rofcwiązan& prtbłemu i peut^Mło jbfcnajrycgdej.
Wid'ka Brytania będz‘© zawsze stała po stronie 
praneji, gdyby ta  była zaatakowaną, jednakże 
imperjum brytyjskie n:e da się wdągnąć w  spra­
wy, które wytworzyły się wskutek użycia prze­
wagi lub ucisku, albo wskutek nadużycia praw 
przez Jednego i aljai itów.

Fa.yż. (PAT.). Na wczorrtsszem .posiedzeniu 
Pady Najwyższej L. Getrgc wnwwta! stanowiska 
Anghi Vf sprawię O. Siąska i za zn a cz y ł, że Jlite ma 
zamiaru z  G. Śląska uczyń ć Alzacjb Zgodzono 
się, by kwestjję jeszcze irtats zbadali i zeczuzraiwcy. 
W tdle angiefektego punktu w kłzena badanie to 
,ma się oprzeć n i  następu;ący-ch tezach:

1) Wszystkie głosy m ałyby być ffcwbe dla 
przy znarna obszaru Jednemu lub drugiemu pań­
stwu.

2) Teren rrzem y^ow y ma być u ważący za 
całość i musi być przyznany Nijemcom, którzy 
mają ta 111 większość.

3) gminy przemyislowe nie dadzą się rozdizie- 
Kć, gdyż sfamowi ą ijednicłitą całość gosp damesą.

L. Georg e dodał, że rozumie życzer*:e Francji, 
któtó chce mieć poczućCe bezpieczeństwa l zape­
w ni, że gdyby Fraeaeja była zaaife kowana, cale 
imperjum angielskie stanie w  jej 'ofoncirte, podobnie 
jak stanęło w  'c*statniej wojnie. Teraz !edm k rî e 
gr&zi Francji niebezp.eczeństwo.

BriEnd w  obronie po!skrch praw .
Paryż. (PAT.). Na pcisiedzenńi popołudwo-wem 

■Rady Nzjwyższej przedstawił 
Brłand

stanowisko Francji. Zaznaczył on, że pclttyk.*' fran­
cuska n e dąży do tego, aby rannego na polu bi­
twy ckibić z i;aski. Pio f>statniej wojn'> są zwycięz­
cy i zwyciężeni, a traktat wersalski twierdzi, że 
zwydężerii byk winnymi wybuchu wA^ny.
Kwestja granilcy Polski wyłoniła sie zaraz ptzez 
pierwszą decyzję przyznania G. Śląska Polsce.

^'oźna j/rzytoczyć cały szereg dziel niemie­
ckich, wykazujących prawo Polski do G. Śląską.

Muwca wskazuje artyiku. .^chlesien" w . 14. 
w ydsbu Leksykonu Brodkhausa na p'parcie 
praw polskich oo G. Śiąsfca.

Briand w ią z u je  dalej na netę z. dnia 25. maja 
1919 i umawiając staecwisko Franci w  kwestji 
górnośląskiej wskazuje na to. że "trzy p e r  y jz y ;h 
decyzjach w Paryżu 'o losie G. Śląska wyłoniła 
s;ę kwestja granicy. CzLnkeyde kuilierencji stt- 
nęli na stan :>v "isku grand etnograficznych. W ów­
czas na nu cy ifediwfoiślnej uchwały konSerencjr 
Przy7u->am> G. Śląsk Polsce. -Potem nastąpi? p!»Wś- 
cwł na lereWi?* v. <•’ -łc:*'v O t'"""1* rr,l '’ -"r~

dny jest rw; tem. że gto» robatoka iównozmaczny 
.łosż z gtoecm r<>łB‘'ka. Pewue wąij>ltvvści nąsuwa^ 
łą się tylko oa du głosów m igrantów . Stając na 
staBsówisku ętaografcozaem, tre«ba przyznać, że 

gh*sy emigrantów oto ntąeeą tyle co jicsy  
mie^yowych mkn^aSs^cOw 

gdyż emigraocS raieiŁkając pasj. krajou, mrfej są 
jego Ic&om, MŁiftterusnwaml. Na 3SF...68 emSgran- 
i»w głosewału 18B-W0 za Nionic««J. • ieżełi bada 
się ogólmy wynik głosów, wynika r  mego, że 
ototHCy mają w ęfesz&ść sta BacłLKfeźu tPnolę, Pó. 
tdCy zaś na wschodom.

Z punktu widzotfa gei sraficaa»e« t«Ł' r o n f a ł  
je |t móiSwy.

Z punktu w*-ctee2Va ekonomicznego okazałe 
się, że w częśei polskiej, terenu spom  w  różnych 
centrach zwodują się Niemcy. Grupując ich stf./j- 
rz-ano satocziiy ‘irójkąt przemysłu.wy, który jest 
też tworem sztucznym, leże? choe ^ę  taronzjt 
całość eteonomiczną terenu, to z punktu wi*izN»e 
przemysł-s.-ego jeflsłi tylko Jedna teką cai-aŁĆ, 8. 
ćaie zagłębie przemysłowe, a  tąai 

węększość 33.W0 głGrtw oówj^fczyłw Ją  as 
lAtłską

Projekt aife êfc ’:! oddaje 70 jmoc. polskich gkfeów 
NtemcOm, p o d e s t gdy II prc. meagecklcb ftolsco.

P. Uoyó ueorge podkreślił v'ozut-a8 przedpołu­
dni! m, że alby Uj-zymać przy życu t. zw. „trójkąt 
przetrij-sjowy" k»*iiecznein jest pTyląozyć eto 
środowisk ptuŁemysto-wych crr»*i3ir wiejsk-e. Jeżeli 
to się stanie, pozostanie tróscąt ntozem więcej, jak 
tylko enklawą polaki ej masy. J®ieflby ą#  wbtoa 
było przyjść <to poroteumienfc^ byk by te izeczą 
wprost u-^blczalną. Rząd francuski ad&ie arbie 
dokładnie z tego sprewę, zbadał kwestię d kla- 
drJe , jest przekonany, że jedaOrńyżto&ść i dobra 
wrda sprzyir erzonych itopncnmfeą do tego, że 
znajdzie się r ozwiązare fprawy gómcń i^śkjąj, 
które ody wiadąć bedrie postairaclwieuJom traktatu 
pukojbwego, jakoteż wynik/m przępPow»łsQji«cc 
plebiscytu m» terenie górnośląskim.

Następnie przemawiał
premjer włc^iłd Bom mk 

który traktował problem górn^sifląski z puiń«‘u ju* 
r^dyćznegio, oświartozyl, że tezy francuska. ; an­
gielska me dwdzą się pogodzić i wystąpił m  obe- 
póŁneri poroeumieniem się.

Zastępca japoński wypwwłedzłąl silę w tyw 
samym d-uebu i oświadczył, że kriuec^nem jeat 
porozumienie aby utrzymsa' jedsOSć woaiicji.

Zastępca Stanów Zjednoczonych nie wziął u- 
ćzialu w dyJcusji.

Nastęonc przystąpili aąst®»cy aLantóiw dp 
obrać rad kwestią wscłndtrią, a miamowiicie nać 
sprawą położenia stiątegicznMeio obu państw 
prowadzących wojnę.

K* /misja rzerzoaruwców/ dla G. S ąfka  zbierze 
s«c dopiero dziś iłcyp^łnJr1̂ . Dzaii«jsae po«®±ani*.
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stanie, się zachętą dic zamachów na jego trwałość 
i muc obowiązującą. Zmarnowane zostaną krwa­
we Wyicce wojny, prowadzonej rzekomo dla, zwy­
cięstwa spraw'! edhrwości.

Pomśqi się na Anglii jej bezfwzględne. bezdusz­
ne traktowaufe narodów walczących o wolność i 
Z cdm':'-. zen: e.. Chmura niebezpieczeństwa bHsze- 
w-ickfo-roisyjskićso, ciężąca md Persji i Afganisti- 
nu nad Iudjam1! powinna być dto W. Brytanji po- 
ważncm ostrzeżeń em, że nie należy dorzucać 
drzew eto 'Ogniska,' przy ktorem i samemu poma­
rzyć się możno.

Na szalę rozstrzygnięcia, na szalę walka o Q» 
Śląsk, której nie zakończy chwilowa decyzja, rzu­
ca nalród polski cały swój hart, żywotność i wiarę 
w  zwycięstwo sprawiedliwej, rozumnej sprawy, 
która zwyciężyć mus1;. Wiola narodu rmocoejsza 
jest od dyplomatycznych szacherek. Tc ostrzeże- 
nip pod adresem łwydałących wyrok jest otucha 
dla nas, któr zy de m&gamy się pełnego i ś c is łe j  
wykonania traktatu w e r s a l s k i e — i ód żądana 
naszego i praw nie ustąpim j. Zwycięża Irlandia, 
zw y cę iy  i Polska. W. J.

Gmina polska w Gdańsku.
(Od nasizego korespondenta).

G dańsk , dnia 10. lipca 1921 r.
. Na obszarze Wolnego Miasta Gdańska po­

wstały po rewolucji niemieckiej, a przedewszyst- 
kiem po oznaczeniu jego przyszłości politycź- 
nej przez L:gę Narodów, rozmaite towarzystwa 
i organizacje mające w większym lub mniejszym 
stopniu ogolny interes ludności polskiej Gdań­
ska na ceju. W ielki brak dał się jednak odezu- 
wać pewnej władzy zwierzchniczej, która mogła­
by całym ruchem, narodowym kierować i, będąc 
przedstawicielką całej ludności polskiej, mogła­
by skuteczniej upominać się u władz gdańskich 
o przysługujące jej prawa. Dzięki zabiegom 
tutejszym zasłużonym działaczom narodowym 
powołano tu zaraz po rewolucji niemieckiej do 
życia Radę Ludową na wzór podobnych orga 
nizacji utworzonych w Poznańskiem i na Pomo­
rzu. Gdańsk wysłał nawet swych delegatów na 
sejrtfdzielnicowy do Poznania, ma dzień“ 3 gru- 
dro&4918 r. Delegaci ci udali się tam z ramie- 
riia tuWj^zej Rady Ludowej.

Gdańska Rada Ludowa, która zrazt w pier­
wszym rzędzie zastępow ała interesy ludności 
polskiej Gdańska i najbliższej jego okolicy, za­
mieniła się później w Naczelną Radę Ludową, 
powoławszy na swych członków delegatów z 
całego obszaru W. M. Gdańska. Ta reprezen­
tantka Polaków gdańskich pracowała w różnym 
kierunku, aby bronić wszelkich praw mniejszo­
ści narodowej, jaką stanowią tu Polacy, Ponie-

Wydawnictwa
na czasie.

Dumą napawać może rozwój t  horyzonty na- 
kładow ego księgarstwa iy niepodległej Ptlsce za 
la a ostatnie. Ciekawe to rzeczy, iiieizjttaaie może 
ogółowi — klkutysięctzńe wydanie. ;r r ; k^żde 
niemal roachl' dzi się diziś w przeciągu WlSkai mie­
sięcy, a rzadkością jest, by po roku zinałeść je 
rr.oiżna było na półkach księgarskich. ..Wydawn - 
ctw/j, Polskie" ofiarlciwiatio' szkołę naszej szereg 
wspaniałe opracowanych głobusów, które ińe z<fo- 
iały nawet zmH.eść sśę w  magazynie Spółki, roff- 
ęrz&dane rśemiaJ p-> drodze rd  drukarń' dlo ma­

gazynu. Księgarń a P( Jska w? Lwowie wydał-'- 
niedawno temu ..Wielką mapę Poiski“, której 5-cio 
tysięczny nakład wyczerp-ny jesr dziś do ostat­
niego egzemplarza! Nie cały rok temu wydala 
„Książnica.1 spory -tom nowych zasad pistówm, 
który też należy już (to przeszłości. Czy nie po- 
dieęzejący to objaw? I porównać z tem mizerię 
przedwi; jeimą!' Dwu, najwyżej trzy  iłysiaczee wy­
dania rozsprzedawaur- latami całem! ? róe rzadko 
do dżś jeszcze rozsprzedąć rie zdołano, chociaż 
to rzeczy częsłljkreć barda; debre nawtei.

Powodzenie to tłumaczy bardzo dużo Hco- 
łicznmśot, spowodowanych nowym stanem rzeczy, 
ale sekrdt wielki jego spoczywa w ograniczamy 
się wydawców dlo pewnych wyłącznie działów 
nakładowych. Niema dz'ś wydawmotwo, któraby 
nie prosperowało wspaniale- wyrnst, o ile tylko

waż i Naczelna Rada Ludowa, którą każdy 
mieszkający w Gdańsku Polak zobowiązany był 
moralnie do uznania jako zwierzchnią* władzę 
polską, nie została zatwierdzona przez władze 
gdańskie, nie mogła wielu z swych projektów 
wykonać. Aby osiągnąć uznanie przez władze 
gdańskie zamieniono Naczelną Radę Ludową na 
„Gminę Polską" która, została zapisaną tu są­
downie, aby mogła skuteczniej pracować.

Prawo utworzenia „GminV Polskiej* opiera 
się na zasadach traktatu pokojowego (§, *04.) 
Zakres działalności „Gminy Polskiej" znacznie 
rozszerzono. Jej zadaniem jest starać się o pra­
wa polskie w Gdańsku jak n, p, o potrzeby 
kulturalne, kościelne, gospodarcze, społeczne itd. 
Pr'<edewszystl:ieni starać się będzie „Gmina 
Polska" o jak najprędsze’ wybudowanie „Domu 
Polskiego", w którym umieszczonoby kino pol­
skie l w którym mogłyby wszystkie tutejsze 
towarzystwa, których jest tn przeszło 20, zbie­
rać się i urządzać swe lekcje i zabawy.

W  .Gminie Polskiej" zastąpione są wszyst­
kie koła ludności polskiej W. M. Gdańska. Ma­
my w niej przedstawicieli urzędników, kupców, 
rzemieślników, bankowców, robotników i t. d. 
„Gmina Polska" oparta jest zatem na obszernych 
zasadach demokratycznych.

Polonja gdańska ma bardzo ważne dla Pol­
ski posłannictwo i Ojczyzna nasza dużo się od 
njej spodziewa. Dlatego też nie można i nie 
powinno się marnować żadnej siły polskiej w 
Gdańsku. Organizacja powyższa zamierza zje­
dnoczyć, i zespolić wszystkich Polaków, a szcze­
gólnie niezorganizowanych w żadnych tow a­
rzystwach

Polonja gdańska pod wielu względami jeft 
łu traktowana po macoszemu przez wszechnie- 
mjecki rząd gdańskj. Polacy tutejsi zawsze je­
szcze żyją pod terrorem hakatystów gdańskich, 
których zaciekłość przeciwpoiska wzrosła pod 
wpływem wiadomości z Górnego Śląska i osta­
tnich antiniemieckich demonsbacji w Polsce.

Rząd gcłański mało troszczy się o bezpie­
czeństwo ludności polskiej Gdańska. Pod roz­
maitymi pozorami uniewinnia on s,ę ze sw e-o 
postępowania. „Gmina Polska1 ma dopominać 
się u władz gdańskich o ochronę i bezpieczeń­
stwo ludności polskiej W.*M. Gdańska,

. , Jjtóeli wielka ta c r g ^ H ^ j  M&fcSnWlMRn 
że się z swych zadań i sgełni , nadzieje,Jakie. 
Pofóhjj gdańska w jej łonie złńly.u/kftT  życie 
polskie w Gdańsku bić będzie żywszem tętnem 
i skuteczniej przeciwdziałać będzie można zaku­
som wsze hniemieckim w świadoffiern germani- 
zowaniu Polaków gdańskich i w dążeniu do 
nadania Gdańskowi znamion i charakteru miasta 
wszeehniemieckięgo. , G edanus.

E n u n c j a c j a  p .  B r i u c h a n o w a .
■ Mai jedstem z < statnic-h piosedzeń kwmis*rzy 

aprew .i z acysnych — komisarz narodowy dla 
spraw żywneśctow ych — Briuchanojt złożył na­
stępujące cśw^adczetfe: ..Zapasów żywności, jav- 
kiemi rozporządza kom cs-arjat może wystarczyć 
dla armm rńe dłużej jak.Bta 4 miesiące i to pod 
waamfikerr. redukcji dio; ychnst-sowego zap ;i,Tzeb -̂ 
warfia do 1/10 konsumcgii normalnej. Po upływie 
tego czasu wszelkie wydow anis żywności % jsta- 
uie y strz] rrtane. Nr. wiosnę liczyć n;e w  ‘Ino, z ca­
łą bowiem ipewiłością powieoEi-eć ntożiią. że r|nia! 
przyniesie narr tyłk‘o now e rożczaroiwaatiei. Jedy - 
oj, sposób walk* z głodem, to, prośba o p* moc do 
zagraaiicy. Drogo ona kosztować nas będzie, lecz 
inneger w yjśca’ nie mamy“.

7 a  d i l e b e m .
W  skład delegacji wysłanej przez „Ratunko­

wy Komrtet“ za granicę w  edu zt :ei ania Srodltów 
dlia. mesienia, jrtSlwcy głodn^-m w Rosji, wchicdzą: 
hr. Aleksandra Tołstoj, Go [o win, b. prezydent du­
m y carskiej, Prokopowicz — ekotromista, Kaszlo­
wa — publicystka, orof. Karaszey^.cz i były prez. 
moduewskiego banku Awsarić w.

■2Czarny" kongres.
W  Nowjtm Jorku zortai zwołany mlędzynar - 

dowy „cziajny” k-ngres, na który zjecimta' 50 000 
nfgrów. Zeszłego pcniedziałki 15.000 negrów, 
którzy zbiegli się ze wszysdćch stron śwlaita, u- 
rządJłlo mandesrtacj ny pochód z flagami o róż­
nych odcieniach kJ:4crów zaopairzaruswru iw nap s y : 
„Afryka d a  Negrów!" „Negr rt.e obawia, s ę  niko- 
go!“ „Preci. z s-ąde.n M neh‘a!“ .Negrzy sam 
stworzą dreadnougthy i łodz"© podwo<kie!‘‘ dp. 
PD skończonej oerłuunsfiracH, która była wf.ępem 
du zja-adu, organi zą^ortr^ie .wrsla*i depeszę d» 
ang etsk egp króla) Jerzego, prosząc go, aby uzy! 
stwegio wpływu na wyzwolenie Trlan<£i, Egiptu i 
I n #  (doskonal- 'zaadresoy^na, d>«)esza!) celem u- 
nknięcia nówyefa wieLL-ch wojer? m:edz5i raisą 

-bifelą 4i jcotorowa. Drugą depeszę »  ysłauo dlo prez 
.Vaićrą któremu przyrzekają ,pK.'inoę. ^ .

und-awtnej podlega ręce, nie rozpraszz swych 
kojrjpetrneij: $ facłV"wio zacieśnia się kto działów 
pewnych. Firmy nnicłaxtowe sriozumiały to dloisifco- 
nale i już bez zastrzeżeń poszły w tem ślidaani 
Brm mrcgMłjistldi. . Przed wojną zda^asK, sob'-e 
wprawdz e  berdzr dcibrze sprawę ż tego-’, ale jrzy 
zabl '.ry un;ceotW.Łły każdy w ys łek w tym kierun­
ku, Dopiero z upadkiem ^kordonów zabłysła księ­
garstwu naszemu nowa gwiazda iasra. N'ie 
zna to jeszcze szukanto dróg,-prób i paskar- 
sk eh BotopniaciJ, aile nadgół cpottó ĵnie patrzyć 
można .w 'przyszłość książki polskiej. Wspaniałym 
pod tym •względem i egidatorem są poważne, mi> 
rainde i materjahrie dobrze fundowane insiytuc/je, 
których picwaga- zawsze dotroczyniTę urrmuie 
stdsunhl i ną wodzy trzym a rozpętanie tu i ówdzie 
szalbierstwo, p goń za łatwym, 'a wie^dan zy- 
,ciciem.

Oo może zdzDłać konF^Kwemtoai, płanOwa 
i dobrze obmyślana działałniość sprężystej orgajii- 
ZacE, 'd io d o m  wyniilkli dcniychcza&owu jednej z 
najpoważniejszych dziś w Piofece instytucji nia- 
kiadowaj, której p:«zątki — b«z przesady — uro- 
dzily 'się chyba z niczego. Na rny^l, mara „Ksrąż- 
aice Poteką41, dział -wydarwmiczy l« w . Naałczycieli 
sakół wyższych, właśotoelas właisncgo Łmaotoa 
we Ltwcwke, wielkiej księgami w W arszawie 
i Rożnami itp. — wszystko, ow.jc pracy kitel 
ieJw»e lat wojennych.

POTJCrnie zdai\/utobj śię^ że IKgiążiiBCa" nad­
to ckspenzuje się na d ża łj naśrt^zmaiitsze, ale ,po 
zaza^ornw niu się bkższem z jej repertuarem w y­
dawniczym złudzeni staje się bezpodstawne, 

j Myślą przewc-dn:ą .nsiytucjj tej jest ‘ja i najszerzej

L. GEORGE STRONI OD AMERYKL 
paryż, (EE). L. Gewge oświadczył dzieimika- 

rzJom, których przyjął ,w  hotelu Griłlicsa, że n e 
pojedź!e do Ameryki, by wziąć oscbśęie udział w 
konferencjach w  sprawie rozbrojenia iwskaże 
'jednak osiobislość. której piolęci rzprezentc-wau e 
Angfji n& tej konferencji.

pojętą misia oświecania) nierodu, zgodiriie z 'celatn’ 
lYtw. nauczycieli. Znane są \dobrze dawne publi- 
kackj „Kd^iżnicy11, dość wepormuec o wspaniałym 
atla&ie Polski dna Ekig Rtotnera, szeregu diosko- 
nalych po<łręczn ków szkolnych, przekładów z ję- 
.zykj grecif:ęgioi i serji pt. „Namkr: i szt‘di»“. W do­
bie obecnej „Ksążnk ?“ skr’rarkwie aktuahzuje 
w ydayi^atw a siwoje, dzielnie popierając wysłk 
namkłu niac* up^gządkir^ aniem staju Augtasza po 
pi cwoii zaborców Poęięssąjące jest metyt<o oby­
watelskie to polarnikuW.A ate i ofc-’#czność, że 
naS'łady Towarzystwa chętnych Heż znajdują czy- 
telmków. Daw nej bcw*e»n bywało ■paeztj Wy­
dawało się tomy okazałe, bo ich trzebi. byK>t ze 
względów ogólnych, ale, niestety, smutny był ich 
los w zaciszu magazynów zaitędiłych. Dz-ś. B)gu 
dzięki, f f i  przestzjośd już io należy. Zasługa w 
tem niemałia i :,dCsiążnicy“, trzymającej czułą rękę 
na pulsie maroctowj-iTi By nie fbyó gpłostow m m  
przytoczymy kilka 1 wydawnictw ostatnie*! ji&o 
ńrzykład aJctuatoe; obsługi społeczeństwa w n o - 
mertach m jważmeł»/.ych.

Wypłynęła na powierzahr ę  społfitreegę, ży­
cia odbudowanej P*^aki aroydoutosła re­
formy agrarnej, a już JCsśairtob;’4 w ystartła z cto- 
skjonalc opracowaneir. studjia.i dra ?Ł P?włc*w- 
skiegn o „Wielkiej własności w  b. Gafach wschod­
niej". Na rtbdoe^ęmycfa mcterfabacŁ AaHystyęz- 
nyich opiera autor wywotfj swttije. 5 tórycb war- 
teść podno^ćą Jiczue taMlcc l karty sł^tystj-czne, 
wzanowańe aa ńa-tnowazych w  lyłn kksaontcu zdo­
byczach nauki, dzięki tóórwn raoci. cgjti tak j& »k» 
występuje, iż nawet t&riacfeottjes zocjeacuie się 
zssaz w Labiryia^e r  “"TBdra k f ł r w  % eyfram



Ze zdrojowisk i letnisk.
'Od naszego korespondenta,.)

Krynica, 3. sierpnia.
W ostatnich ty goćlr'>ach drożyzna jeszcze bar- 

Ł i  ej wstrdsła. IKnoraariuiri le Kaczy1 za prerwszą 
j -ordynatję z początku sezonu było 800 mp, ofoef.
, cnie 1.500 tup., za następne -ordynacje było p© óOC 
mp., obecmt 1.000 mp. Niektórzy b o ra  jiuż za 
pierwsza ordynację po 1.800 mp. Cena kąpfreU ta 
sama: b"*rorwtna pełna 480 rop., miu-praluąi I klasy 

.270 -mp., n  M  240 mp.
Artykuły żywności: tnleks 1% 80 mp.. 1‘che, 

w rdą mzcieńczone.
Mięs»: 1 ky 260 mp.

' 1 jajo 13 mp.
Oprócz naieżyfcści fcnzJba rozgTymaszlónym 

jfcobietoan, które raczą dcfetarczyć nabiału, dawać 
' ciągle prerwt T y :  papierosy (1 papieros k psztuje tu 
10 mp.), bułki, cukier, co jest pod ręką. Dostaw­
czym żywności, okrzyknąwszy większy prezent 
tego rodzaju, zwykle ućeka i naciąga inną pauGe. 
R-tebej jcdnetn słowem, lecz mało kto na niego 
narzeka, bo przeważna częśc kuracjuszy ma pie­
ni'ędzy dość a syp:e niemi wokoło'. Niezamożny raz 
na zawsze z pięknej Krynicy wyklęty.

Władze zupełnie n’c nie czynią dta poskro- 
ntiepia wyuzdanej chciwości ludzkiej.

Zabawy, koncerty, przed; taw-eaia, kabarety 
do dzień. Rozbawi ne i pododioccnc grona krzy- 
kam , śpiewami, tanam i nie dadzą stpać chorym, 
którzy tu wyjątkowo ^przybyli dla tamowania 
z d iowila, a n e  dU u cechy.

Czasem'i na cele pubkcztne coś kapnae ze 
stołu b es> adującyeh, P. Kruzmstemowa zorgapi- 
zowtła zbiórkę na Tchv. walki z gruźlicą » dila 
Op eki c8a Żołnierza polskiego we- Lwowie. 0'bte 
tóstynucje otrzymają czystego Do 37.000 mp.

Nawet i samo leazwiie wygląda- często jak 
karnawał.

Nowość tegrt setromu kąpiel* słoneczne, tak 
urządzone, że kto ciekawy widzieć nagie c a ła  
męskie i daimsik e, może s):e tm do syta' napaurzyć 
z przeciwległego wzgórka. A jeśli dokładniej chce 
użyć widoku, ma w parkanach pean© ozczeimy'' 
i otwory z sęków. Czasami kfirsystają z tego 
udogodnieiba niedorostki, którzy też spinają się 
na pobMctó drzewa, aby całość niezwykłego w i­
doku wzrciaem ogarnąć.

Parkan, cddziełający kąpiele męskie od dam­
skich ma -ówioeż podobne udogodnienia, z których 
kąpM-picy męscy korzystają.

Obstuga jest wyłącznie dam ska I gdy kilku 
nagit-tów wypraży sebie należycie grzeszne dało. 

■ m w a n a m m — «
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ziawią etę kąpt-cina z krfbłejr! wody i oblewa Ha 
spieczone człooki 2 pnzodn i z tyłu.

Nikt się tu* g.- fnszy. Bywalcy usprawSedBwfia- 
ją, że w  kątfeładi morskttli dzidą się jeęzczte n?e 
fŁkie sceny.

Lecz pokazał s»ę na deptaku jakfś stnasżfw c 
wydtudizony arceta-, wysoki, jak tyka, z twarzą 
trupią i jakby z pogardą dla świata pątttey w 
n(,elbo. przesuwając się z wełna jak szkMet mię­
dzy rotztgranymi tłumami. Wfeiok jego przejmuje 
zgroteą. O tern widocznie szes»t prteedł pe całej 
Krynicy, lecz n’e miałem : poso%rrcśc: cL^ecfcieć 
si'e, skąd przybyło i jak się zowie. Jest zjawiskiem 
w sam raz  pożądam em, ptzyponr-na jącem biesia­
dnikom żyoia marność świata.

Kąpieli zarząd szczędzi. RcłzćSziela co pieć dmfi

pó dwa bilety na mmerałr.e. A^elu ■aiehódal -  
bw-skiesn. Ałe is-ems & tego w M ffch  nsroekah. 
Każdy włd», że dystrybucję hfletów uresrtJtewa- 
n© jednestaśbe i możJtiwt* uponx, -fioryano. H-t
jest Tri*ą zaraąjdu Łdy dją wszyiiiłfch wtsd^ * *  
starczy.

PfrKtf. Nad l̂afei frzyfeył na st«a,tw<iAw i KK7-
gatowuje robcęty mweetycyjne, gdy s^w t
sie skołtozy. W tym  roku u^crządbU* ck«ałnk 
nad bnzegom KrynicWni*, zawile sśę wudwawa-. 
mi i kanał zwąją.

Trzefoaby i de źródłem 2-taro# k *  fitm.fółeć, 
bo duże ogfl^Lś kuraęjrrsy ż* szklanka®! e tą 
wiodą cas ną sfie do jedwgp «kt erka -#• dey&ku w  
cek- jej/ ogrzania. Wessła w mowę i róltnym tlu- 
sdechuim S żal: dkcwcom debrze skułkojet

Z w r o t  w  s p r a w i e  s d - r n o i l i s k  @ 1 .
NOM7A LINJA, DZIELĄCA OBSZAR PRZEM.

Paryż. XTel. wł.) (S.) Wieczorem, po posie­
dzeniu Rady Na-ju yższej, Br ard  przyjął grono 
dziennikarzy i ośwcidczyl, że spodziewPi się, iż 
w kw-estji gónno^Usklej pisyjdzi* do poPijedunie- 
nia. Na zapytanie w sprawie poglądu L. Georgea< 
na niepodzielność okręgu prziSmyałowegó, oświad­
czył Brand że zapatrywanie to Zostało pornteo- 
ne. Rzeczoznawcy utrzymali pO’ecene wytycze- 
ua  jiuji, diiełąvd trójkąt przemysłowy. Pr^y- 
puszczalflie I.-ma- ta będżd zbliżona d> -«nji pro- 
jekttu h>r. Sforzy. „Temps‘“ twierdz;, że grar*ca 
poLskó-niem:ecka na G. śjąrku będzie biegła 
wzdłuż Odry do Raciborza, a następiw© na 
w-sohód ud Ujazdiu do WeSkich Strzelec. Więc 
Lubliniec przypadłby Polsce.

Obszar w  ter sposób przydzielony Pelsce 
posiadałby 51.1 P i^ .  głusów oddanych za Pulfka, 
a 49.9 proc. dddairych za Nićmoafe Większość 
polska wynosiłaby 23.319 głów. P^wstittlę nowej 
Alzacji i LoH»ryngj! na G. Śląsku byłoby moż^y^e 
wtedy — wedle Branda — gdyby Niemcom 
przyznano całe Zagłębie przemysłowe.

L. GEORGE N it ODRZLCA KOMPROMISU.
Paryż. (PAT.) P® przemówieniach komisarzy 

międzysojuszniczych zabrał głos LLyd Georjfe, 
który prizedstaw ł stanowisko angiek;k'e w spra­
wie G. Śląska. Kończąc swoje wywody Lloyd 
Gearge wypowiedz1 a ł się za przyznaniem Niem­
com trójkąta przemysłowego', zaznaczając przy- 
fem, że nie odrzuca ewcnturlnieigo kompromisu.

WSKAZÓWKI DANE RZECZOZNAWCOM — 
ZNÓW ZMIENIONE.

Paryż. (Tel. wl.), (S) Pod koniec obród we­
zwano rzeczoznawców do pentowneg ' rozparrze 
m'a sprawy, polecając ar uwzglęctó.< te gminy 
miejstie, których oduzieieme od gmin -wiejskich 
jest ni jmożiiwe ze względów gc£j> d arcryd i i 
tbpogreSicznych. Zalecono rzeczoznawcom rów­
nież uwzglę-inieTiie znaczenia lioji kclejr.wych i 
siy ierdzen e, które z nich są rre^jęctne dita dane­
go obszaru. To pcetaflOw&oie tauenta wskazówki 
dane rzeczozbawcUm po mdwCe L. G©Prge‘a. W 
kołach zbliżonych do Rady Najwyższej wyrażają 
przypuszczenie, że dzś komisy rzeczioznawców 
opracuje wspólny kompromisowy wrńotjeik, który 
natychmiast będzie przedstawiony Radaśo Najw.

LINJA SFORZY ZMARTWYCHWSTAJE.
Paryż. (PAT.) Prasa francuska zajmuje sta- 

n-owsko optynLityczne w sprawie wczorajszej 
konferencji, wyiaża-jąc radość z tego powodu, iż 
L. Oo-orge j Br.and jasno dali do zrozumienia, d  
gpmwi są. dok/żyć wszeWch starań, aby dojść do 
porozumień a. Daje ti powód do wn-osku, że po- 
rozum-onie uędc e o5;ąlgntęte. Sądzą, że -żądaii^e 

'rże&żo£nawrców *«>rir*iły poriełsłu teruw, prze- 
mysłowe~o amficza zwrot na łepsze. „Matin“ 
w-Idzi w tem dowód, że su* LJojd George aut 
Briand a e  zamierzają niweczyć koa&cS. D^ennikt 
przypuszczają, że Jtója demaikaorina zbNnć »'ę 
będzie prawdopodobnie do prjjektn br. Sforzy. 
Większość daeęmlków wyraża zdar.ie, że rzeczo­
znawcy wobec wyjajwionej ze wszystkich sk&n 
dobrej woli, dziś popełudriu uloćczą swe praor i 
już dariś pcrołudiriu Rada Najwyższa rot®**wy

i kart geoigratiiczn'c-st. atystycznych. Praca dra Sk 
Pawtbwskego to w  swoam rodziatu perełka, va- 
de me cum dla specjalistów, poćręczr k  wszelłdej
wiedzy w danym zakresie, taik potrzebny dla 
członków sejmujących stanów.

Z odczucia anakugiczinej potrzeby początek
wzięła j pihpoa dra Eug. Romera o ,JSbjSunk*^cłi 
ekonomicznych Górriego Śłąska  i polftyce Nie-
miec“, która #  73 stronicach żaiwarła taki mate­
riał, iż chwilami odnew się wTiżenie, iż sikionden-
zowana to encyklopedia istna wszystkćg-o co. tyl­
ko związek m'eć może z gospodarcze mi zagadnie­
niami tej odwiecznej ziemtóy 1 dastowsk.ej. Kto 
wźmocnić chce w sobie gorące pożądanie zd- -by­
cia jej dia Rzeczyptej, tchem jednem przeczyta 
wywody autora, a  dowie s'ę rzeczy, których ani- 
by się sręclziewał, przeikiona się. jak Niemcy za- 
Wtszc nie dowierzali' władotwm swojemu w y m  
kraju, jak zawistnie obw aro wywali się w wszel- 
kt-c możlitwe sposoby prząd wyrokiem Nemezis- 
dziejowej.

Odzyskała F  dska wybrzeże morskie-, wyło- 
, ńóły się nowe zadania dla rządu j narodu, 
Przystąpić należy do pracy niestrudzonej nad u- 
mocraeriiem ienymdHca<#i, zaznajomić ŝ ę z me- 
tiadami tej wtalki — „Ksiązjttca“ znów. stanęła 
„Pierwsza do apelu. B. Cłtrzaimowsiki pisze pod-rerz- 

turystyczno-- 'Informacyjny o „Kaszubskim 
(brzegu", rosTpowiadając dekawe rzeczy o tych 
' ̂ 'epozornydi bołtateradi-rybakach. którzy w te-mi 
1 -2tuzposyofJtcj pćersiamii sw ent osłaniał: dzio- 

(d2jcrwg> odwieczne, stróżując uparcie u okna Pol­
ski ck> Europy. Dowiadujemy się o  ich obyczajach 
i życiu, o .myśli pstekiej pod sukmaną, skrzącą 
k*y&*(fałian.i soii mołrskaei, przysdmigfei Po wał­

kach z falami Sałtyku, widzimy rybaka z Heli 
i lastarn i doab-adujemy się, że zawsze czul się 
on cząstką żyw eg?: organizmu p c ^ ie g ł^  strażą, 
ipos-.awli:ną przez naród na tern wybrzeżu, jąko 
niezłomna placówka przed atakami nieprzyjaciela. 
W ertóe sipe,łn;li aadan-ie swoje ,i umanle im za to 
od nanedu całego.

„Pcł-owa mi’Ktans“, zapatrzona w  przyszłość 
jaśniejszą w  materjalnej walce o byt 'i sprawa' a- 
gfarna, kwestia Śląska, rewindykaiOja „okna" ku 
El ropie, to nie wszystko jeszcze! Leży p-zedo- 
mna śl ezna książeczka. 2al lal minkotn^h, zap<> 
mnieniiai c emnej „sztuby“, zardzewiałego elemen­
tarza, beznadziejnie, szarego j nudnego1, tak mało- 
liczącego się z duszą i sercem dziecka! Jak ina­
czej dzóś te rzeczy wygoąd^ją! ,

P. M. Falski opracofwuje .Elementarz po- 
wiasfkewy dla dzieci1*, d^tekomały artystą K. Ma­
ckiewicz illiustruje go cbrażkam-i-cackami, a. ,,Kslą- 
żnica“ nie żałuje kosztów, by dzleckc pL'>fcire do­
stało ksf-ążeczkę p%.’ścwdlełko, kłóTa nie tylko ma 
uczyć liter bezdusznych, ale niepostrzeżenie roz­
wijać poczucie cstetyczuoe, amysł sipofelrzegaiwczy, 
zdjlmośći kombtóacyjne i rozumowanie samo- 
dżlelne. Tckioh elementarzy nie mieUtśmy my za 
lat naszych młodych, a!p cieszmy się, że postedły 
je przynaamuJeł dzieci nasze. Biedne One, że oby­
wać się muszą skąpo rezultatrmi sztukt; drukar­
skiej, oapie- madę za skromny, ^  "ojedyń-
czy, ale niechaj i one przypomną sobie kiedyś, 
że żyły w czasach wielkiej, strasznej wojny ol­
brzymów. po której sił trzeba .olbrzymów, by iou 
ko taloo prłatąć ,sp«stósKe»Łs i krzywdy, doznane 
Niechaj j te? ma swój cel pedlaigetekany.

Fow ainem  d ae łea , da którego przysójnujc

się z naibożef^twem i ciekawością zaraswm, jest 
praca L. Zarzeck-eg::: ,J)ydakGka tgóloa czyli 
kształcenie charakteru przez nauczart* M^wa 
w mej o kształceń d  diaratot-'ru1 Wystarczy to 
jedno, by przyjąć ją z otiwartenti ręksma. bc »wi- 
praivrdę bardzo a bardzo traów oam te#? charak­
teru. Zdoini jesteśmy i póęrrś, InóeSrwiM i do­
brzy w grunde rzeczy, ale w brujaneS weioe 
o byt zanąidtośmy romantykami, zanadto 
myśtn; i niepaitrzący końca. Doić srwhaad i mec*©- 
nistycznegó posłammioiwa — c ,wiele prafctycaniej. 
szc tędzie sdne stąjpainie pfe twardej z£e*«i, krsep- 
kie zmaganie s»ę z przeownośc^mll, z  denieą 
vper aispena- ad astrą", a n ^  jpk da dfiś. pftoeS 
gwiaizdy do sizarości ży<da. Ndwozymy aę  ruzże 
łiedyś widzieć przyczyny niepotwdteeń w bcb?e 
pr-zedewszystk em samych, a nie „ w wT«66dł 
piadrtnacjach honmaatych państw awortmowyda" 
>tp. strachów, którym iry mamy dyfetewtó p*©- 
w ą  a rie ona nam. Plobweba jednak ck> teg»i tę- 
żyznv charakteru mędóepo ?i pc* teS lh* p4fcć 
wuror wy chorobie pofcden** mł-edegc w  crfre^ 
ózdnej Pcisce. Książka L. Z arzede^n  » ,  łslłctike, 
przewwtó^ nieoceniony w tej nć-#.

Tak \yygiąśa aktualne pokło»< „Książnicy"., 
Gzy nie radować sie -pięknym rcanftatami .Kg 
driałałoości, *co nie puz-ołstaną j»d teoretn; a sw- 
szear jasne-m świetłeiii ogarną P&łske Cąlą cd 
Karpą, po morze, od rub eż> pocnańsSóch pb kre­
sy ;ws,-łux8nae. Po, ryrr w^głędem ^Książnica’* 
duż-J ioa-podstaw do ipk nąjpiękriejsżyct nadać]

( t .  D
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decyzję w sprawie wniosku końcowego- P e rfn a ij  
przyznaje w „Echo de P a r s '1, że jjorcżuiricni© 
jest na dobrej drodze, jest jednak rrimu to mniej 
optym styczake psposoł>iony.

L. GEORGE GODZI SIĘ NA PODZIAŁ OKRĘGU 
PRZEMYSŁOWEGO.

Paryż. (PAT.) O ajptóórajszei konferencji p:- 
sze P&rtiiBax w „Echfc de Paęis“ i zaffitiiacza, że 
porozumiem e w spraw e p  działu okręgu przemy- 
slowego na Q. Śląsku doszło d« skutku na obja­
dzie, wydanym na* cześć Lloyda Georgea. Ten 
'osta-tni wyraz?! gotowość u?© opierania się więcej

Paryż. (EE.) Drugie podedzerie Rady Najw. 
we wtorek, otwarte zostało •o g. 11 pod przewód. 
Brianda, w  obecności komisarzy państw sprzy- 
ir erzouycłi, focha, gen. Weyganda, dowódcy 
wojsk amerykańskich stacjonowanych W Nadremji 
Allena i ambasadora frar.c. w  Benirfe Laur-mta. 
Większa część pos' edzenia zadęło wysłuchanie 
komisarzy sprzymierzonych. Le Rond wyhiżył te­
zę francuską, głoszącą kori-sczirość wyslaUltt na 
Górny Śląsk posiłków, powtważ atmosfera staje 
s:ę tam coiaz burzliwszą i zamieszka wybuchnąć 
mogą każdej chwili, zarówno ze strony polsk'ej, 
jak i niemieckiej. Le Rond podkreśla fakt, że 
Niemcy rozwiązując swe oduzialy pOzootaw'li 5 
poukrywali wiele broni, która może jjn obecnie 
służyć do niebezpienzinyćh celów. Angielski .kohtj- 
satrz &tusgt jest zdania że wysłanie posiłków na 
G. Śląsk nie jest konieczne, gdyż N‘emcy He w y­
wołają żadnych zaburzeń. Stuart twierdzi, że

STANOWISKO RZECZOZNAWCÓW. FRANCJA 
IX  POLSKĄ, ANGLJA ZA NIEMCAMI.

Bó’rdeaux. (PAT.) Rzeczoznawcy francuscy 
są zdania, że podział okręgu nnzcnrysłowt go joslt 
z punktu widzenia technicznego zupełnie możliwy. 
Rozsądne rozwiązanie problemu gómóśląisk eigo 
będzie punktem zwrotnym całej poi-tyflcL koalicyj­
nej w  duchu dodaifriim. Wedto żalsad sorawted''- 
wości w ękcizość okręgów przemysłowych należy 
się stanr wczo Polsce, wrgóle zaiś przepudwsdzem e 
linii podziału projektowaimego przez Francję jest 
ustępstwem na rzecz Nirrriec.

Paryż. (PAT. Pruicedusna przyjęta przez Radę 
Najwyższa jaką ma być przestrzegana w czasre 
dyskusji nad sprawą Górnego śląska polega na 
wezwaniu rzeczoznawców francuskich, Angielskich 
i w łoskie! d'o prżędstńwieftia Radzie p  (zygoteWa- 
negW sprawozdań'a oraz do wyszczególrier/ia po­
wodów i motywów, jakimi się rzeoz^zatawicy 
kierowali, przyznW c dmjśne terytoria Polsce 
lub Niemcom. Froimagęot iw edstaw T ttastępująicc 
wnioski, które zostały już uorzttJnio przjjęte  
przez rzeczoznawców. T rak ta t wersalska prtżewL 
duje. że terytorium plebiscytowe zostanie PO- 
dziel,'■ue pomiędzy Niemcy 1 Polskę, wskutek cze­
go większość głosów osiągnięta podczas plebiscy­
tu przez 1' dhą ze erion nie móże być powodem 
przyznania) jej całości terytorium • górjTcśląsfkegb. 
Traktat przewiduje pozatem, że przy r&drałe 

• terytorium górnośląskiego' należy mteć na wzglę­
dzie. przedewszystk em wolę Tudnóśd, a d o p h ro  
następnie względy ' geograficzne i ekonoimiczne.

ezariu 1'iiijii pjóżału. okręgu przemysłowego u- 
wzgjędirji kwesije gospodarcze i utynolnczne. 
Około godz. 9 rzeczi znawcy ukończyli swe pra­
ce tak, że Rada Najwyższa będzie mogła, źrebić 
wybór łndędSy rczmaftemi hm ant grareczuerri- 
Jrżeli nie zajdą żadne zmiany, otrzymają Niemcy 
53 proc. do 60 proc. spornego terytorium.

L. GEORGE GODZI SIĘ NA PODZJAl  
ZAGŁĘBIA?

L©ndyn. (PAT.) 'Według nadchodzących tu z 
Paryża wiadomości, zasada .niepodzielności okrę-

Polacy na G. Śląsku są jedynym żywiołem, w y­
wołującym wrzenie, w yraża jednak nadz' eję, że 
Francja zdoła ich uspokoić. Stuart puzyźauaje, że 
Niemcy ukrjwają btroń, uważa j^nak, 239 jedy­
nym sposobem położenia kresu riepofcojmi jest 
Podział G. Śląska ptrzez Radę Naiw. Niemcy u- 
szanują decyzję Rady Najw. Ses i Polska — na 
wezwanie Francji —• przyrzecze zrobić tb  samo. 
Koprłsej-z włoski Marini nie uważa' za pożądane 
wysyłki posiłków na G. Ś. w obecnej chwili, gdy 
sytuacja jest tak pepewma. Majrini utrzymuje po­
dobnie, jak Anglicy, że jedynym sposobem poło­
żenia kresu konfliktom jes;t wytkrpęcie gram cy 
niernkcko-yolisliej. Następnie L. Geotge wyłożył 
zapatrywania Anglii na tę -kwestię, poezem po- 
slędpenre o  L30 popoł. ząjkoiipjąęjió., B rand. 
prckil na śniadanie L. Georgca, .Luraona I Luu- 
cheurą. Rzeczoznawcy zebrali się o g. 3.30, po­
sadzenie Rady Naiw. oznaczono ha 4 popoł.

ców. Istnieje wszakże jeszcze jeden punkt, ma 
który wszyscy delegaci się zgodzili, ty na quasi= 
irfepodzdmość terenu przemysłowego. Gdy jed­
nak projekt firajn emski ma na celu przyznanie te­
renu tego niemali w całości Polsce, projekt prze^ 
erwmy zdąża do przyznania olbrzymie; większości 
tego terenu Niemcom.

Po tem przemówieniu uć^elono głosu Gecrló- 
wi Hurstówf:, który omawiał w yrik głos ywarią 
na terytorium plebrscytówem. 678 gmin — stwier­
dza mówca — w ytrw iedziało się za Polską, 840 
za Nwmcanr. W ogóltnej sum'e głosów Polska 
zdobyła 479.000, Niemcy 707.000 głosów. Opinia 
a rg  elika powołuje się ma tó, że Francja przyjęła 
zasadę gfosow rha według gmin jakd podstawę 
podzfrlu terytutryum plebscytow.egc, przeto nale­
ża łob y  ódneśne gmrny* przyłączyć do tego pań­
stwa, za którem *się w yp^^cd im ly , czyuiiąc je­
dynie wyjątek dla tych wypadków, za! którymi 
przemawiała słuszne powody. Zazęb enia teTytc- 
rja-lne whwty być unikane, ponieważ są praktv- 
czariei n'c wykonahte dla obu stron. Gminy prze­
mysłowe, będące z natury irzeczy wepcdzielnem? 
nie mega podlega* Podziałów'. Centrum okręgu 
przemysłów igo winn1® pr^oto przypaść N'eor m , .

GWAŁTOWNY ATAK L. GEORGEA. — SPRA- 
Y/A ODDANA RZ^CZOZNA WCOM.

P ary i. ^PAT.) Z relacji komisff opolskich 
sprawbżdatre gen. De Marndsa jest najhardziej 
sprzecznb z tezą francuską. Po ■oprawóżdanlu 
koffiósamy nastąpiła zasudnicza ntowa Lloyda 
Georgea. któ^ei ton wywołał uśepokosi^ce wraże-

ciągu dwóch do, w  czasie którjch Rada Najw. 
wyctzwi^B zapewne resztę porządku ćs cun^go. 
Wedle pogłosek — odpowiedź Brianda w  ieni© 
stanowczym ale pojednawczym ziTotła d 'b re  
wrażenie, szczególnie na Amerykanach. W prze- 
m ówkąhi Bcnom iegui znać tendencję popierania 
angielskiego punktu widzenia, stara się on jednak 
odegrać rolę pośrednika. »

„TIMES11 W  OBRCNIE PCL?XI.
Paryż. (FAT.) „Tumes“ e&yni p^wne za­

strzeżenia i sfwlercza, że wszelkie skrupmalne 
przez rzeczoznawców przeprowadzone obliczenia 
mają znaczon e pc^irżędne w porównaniu ć za- 
sadniczej kwesti)t, jaką jest różnica zdań, Lin c- 
jąca między' polityką frencuską i angielską, „Ti 
mes“ uważa1 za rzecz konieczną okazanie ' -r- 
nzjinniej tyle spraw edliwości względem Polsk> 
oo względem Nicamuc. Nie należy pod pretekstnu 
chęci upiknłeitia kwestji alzatjktej dla N1erui • 
stwarzać taką k\’restję dla Polaków. K) .ucząc s .'. j 
wywody, „T mes ‘ wskazują na konieczność u- 
czyniieinla zadość słusznym żadauiom Polski. n.n;r.- 
psm a gorąco pochwalają mowę L. Georgta).

ODEZWA POWSTAŃCÓW DO RADY NAJW.
Eytom. (EE.) Rado. Związek powstańców 

wydał odezwę do Rady Najwyższej celem zado- 
kumentowatnia jeszcze raz nieugiętej wo* orzo- 
seło l m^łjoua Polaków, Ictórzy własną kirwi" 
stwleddziili prawic' stanowienia o ,sw’rrr los Po1 
'wsiańcy żądają, aby Rada Najw.; 1) k:er ■“ a' 
się w yłączrie tylko trąb itom  wersalskm. 2) od­
rzuciła fałszywe argumenty* Nii&meów o rzek1 one; 
łaczińośc* okręgu przemysłowego vz m a t n ,
3) odrzuciła projekt p d.dar.ia ludności wrcng emu 
par.ow.ariu i uciskowi, 4) zatWierdz-k. naturalną 
granicę Odry,

STRASZAK NIEMIECKI.
Berlin. vEE.) I^adri. Wtorkowai prasą w*;e- 

czorna niemiecka upatruje w  nocie poi sklej cło 
Rady Na'wyżozej za riy  iedż powstanfr polskiego 
na C. Śląsku w raa'e i/eprzyichyluej decyzji.

RADA,;NAJWYŻSZA PORUSZY lf .  BM.
  .KWESTJĘ WSCHODNIA.

Frnków. (Tel. w  i.) (S.) „Gaz, W) rsż.“ do- 
rwaduge się z PaĄ^żąi, ż t  11. bm. nLe będzie o- 
mawiama sprawiał górnośląska', lecz kvrrstja  bh- 
.skie.go wschodu. Ta przerwa ppzwtT komisji rze- 
czscjznawców opruocwać row y  krniipromiscwy 
iwsnb seac w  kwestji górnośląskiej. L. Geo^ge miał 
oświadczyć, że w  ifedzdle wr^ca do Londynu.

RADA NAJWYŻSZA WOBEC WOJNY GRECKO- 
TURECKIEJ NEUTRALNA.

Paryż. (PAT.) Rada Najwyższa postanowią, 
że państwa sprtzymierzone zachowają ścisłą neu­
tralność w  wotpię greckcUur ecikiej.

Paryż. (PAT.) Marszałek Fóch, składając ra ­
port o operacjach w t jetimych na wschodlże, w y ­
raz?} wątpliwość w ostateczna pere-odzene opera­
cji greckich. Opinję tę poh.yterdtził także sprawo­
zdawca augielski.

REZOLUCJE LUDNOŚCI WŁENSZCZYZNY.
WDra*. (EE. Radio). W e w w f c  wiecz rera 

iodbył się tu wiec awnłary z  iniQja,tvwr’ delegatów 
wydziału iwykorawczf go i sejmików. P p y z ^ to  
rezokłctjt pnbtesfcującą przedw kę itargim dyplbmŁ- 
p -cznytm d Witeo, oraa \vystą,pkm>ó przeaw  pńo 
jeEtciwi usoczupletua dlły tebrrjuoj Wileńszczymy, 
co byłoby pogwałceniem praw prTtycznych lud­
ności. Wiec żąoa wrieleiiik. Wdeńsżczyfeiy da
Polski.

NOWY WOJEWODA1 WOŁYŃSKI. 
Warsz< wr_ (Tel. wł. (G.) P. Stam^Iaw* Do-

wnaroyAat, ib. szef min. spraw wewtn., a potem 
szef w  Zauzado e Ziem wschoda ch, osiam*c czło­
nek KomUsj liKWiuacrnej tegic Zarządu, otrzyma! 
naminajcję rK woziwodę v o j ń k ię c c  z 
w uucku.

Określenie gramlcy Pi.winno tedy być oparie na 
głasńiwaniu ludności wćJfe grnJn. Frortegeot 
kończąc swoje przemówftmie zaznaczył, że wszy­
stkie w grę wchodzące projekty sprowadzić się 
dają do 2 projektów, a rriam/wicie francuskiego 
i angielsbego, z których atol! żaden nie zdołał

nie rpożffcwcśd zerwania obrad. Sytuację ura*^ 
wała mowa Brianda, pi oponująca potiowne prze- 
fcazapde sprawy komisji rzeczto nawcć w. Komisja 
ta rozpoczęła Już prace i ma je ukończyć w

gu przemysłowego zositać potzu^Ooną pó
poufnej razmewie Lloyóa Gebrgea % Brandem,przy niepodzielności okręgu przemysłowego. Da­

lej omiów wno, aby rzeazoznawicy przy loegram-., a pouz-ał tego okręgu uznano za' kouiccany.

Zdobycze premiera francuskiego
Paryż. (EE. Radło). Korespondent agencji „E.

Ex.“ dowiaduje s!ę, że BriwneLw. udało się utrzy­
mać ciągłość rozpraw R. N., które groziły zeiwa- 
niem. Frcjnioż 4ra,imski zdołał nawet wywalczyć

pewne ustęp* ttwa cd L. Georgc‘a. mianoiwidie u- 
d^pstw a w  sprawie podziału okręgu przomysłe- 
wepjo.

Frattsla za wystaniem posiłków
Angfja ! Wiochy przeciw.

uzyskać jedncinyślnoścE w  komisji, rzeczcżnaw-
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P. JODKO POSŁEM W FYDZE.
Warszawa. (Tei wł.) (O.) „Kurjer Falski" 

OOiiusi, że za&tępcą posła pilskiego w Ry<lze ma 
zostać p. Jodko.

NOWY PODSFKRETARZ STANU V  MIN.
SPRAWIEDLIWOŚCI.

Warszawa. (Tel. wł.). (G.) Dow^ryduieany1 się, 
i t  pod; :ikrfetarz stanu w  min. spraw^edwsaśd p. 

■ Morawski ustępuje ze- siwego staoawLsika i ztosta- 
je członkiem Sądu Najwyższego'. Nai jego miejsce 
tr1 anc wany zoc Lanie członek teg;ż sądu |p. Zy^m. 
Ryimowicz.

4

ZLHCWIDOWANiE MONOPOLU 
SPIRYTUSOWEGO.

Warszawaw (Tel. wł.). (G) W  min. 'skaitwipiM 
przewodnictwem mńi. skarbu p. Steczkcwsfk eg~ 
tedibyła s'ę kMiferenęai, mająca na cetbi roarważemie 
przyszłej gospodarki mrarpc-piolowej.

Na posiedzeniu byli obacni przedstawidele 
producentów spirytusu, rafinerów i faiorykantuw 
wódek z całej Połsiki, a w  tei :iczbie b. namiestnik 
Ki rym wisk' i hr Duniu-Wielkopolski. ;

Konferencja przyszła do wniosl u. że montepol 
spYytusowy p. y rben  być zlikwidowałby, gdj-ż 
p  ou źródłem paskowanaaa sprytusem, zabija zu­
po 'u' e przemysł górze,niczy i sprzyja rozwojowi 
V 'tajemnego gorzelnictwa, przez które niszczy 
się zboże. ‘

TRÓ.TPRZYMIERZE BAŁTYCKIE: ŁOTWY, 
LITWY 1 ESTONJI.

Gdańsk. (PAT.) „Darnz. N. Nachr.“ ogłaszają 
w yw ad swego korespondenta w  Rydze z łotew­
skim mnistrem spraw zagr. M1 ni ster oświadczył 
Ze trójprzym crz>e państw nadbałtyckich: Lot\vy, 
Litwy i Estonj: zostało już zasad ym omówione, 
a w grudniu br. odbędą się w  tej sprawie decy­
dujące konferencje, Pu których zakończeniu zni­
kną granice celne, dzielące obecnie Łotwę, I twę 
5 Estomję. Także i trudności komun'kacyjne Zo­
staną usunięte. W  s^um ku db zagrcmcy wspo- 
mn a-ne trzy państwa będą występować jako trój- 
Przymierze nadIba,Tyoke. Wszystkie układy han- 
dl ,we i trał ta.y dostosowane będą do wsnólnych 
potrtzeb- Wspólność Interesów państw -na?d\>dł.fy- 
ckch ułatwi poszczególnym państwom rozw V  
eame rozmaitych problemów politycznych.

Stosunki polsko-litewskie naprężone wskutek 
kwestii wrleńsleej dadzą się niewątpliwie uregu- 
kdwać. Łotwa ogłusłaj w tej sprawie nautrail^ość 
•i będzie ją zachowywała nadal. o ile obecna sy­
tuacja nie ulegnie zmianie.

W shrsumik.1 do Nijentrec • tróiprzyrnlerze nad- 
baltyckfe zajmie przyjazną póst^wę, gdj^ż zarówno 
Pbd względem politycznym, jak j gospodarczym 
jest w tem za’niteresowanfe. Handel z Niemcami 
dutąd nieznaczny wzmoże (się jednak z chwilą, 
gdy Łotwa stan:e się naprawdę krajem tran&jito- 
wym do Rosj:. Następnie poruszył minister sto­
sunek Ic tw y  do Rosd, którs układa się pomy­
ślnie. W  końcu w spom nij minister u  nietnznaniu 
Łotwy de jur; ruseiz Stany Zjednoczone, w y ra /ił 
jednak nadzieję, ie  z clrwflą powstaroa tróiprzy- 
m:erza n-adbałtydcego postawa ŚtainÓw Zjedtn. 
ulegn c ftnlanw.

UTRUDNIENIA W PODRÓŻY DO GDAŃSKA.
iWarszawa, (Teł !wi,). (G) Od osób w:jeżdżą- 

iących do Gdańska urzędy ceke w j magają zwro­
tu Posiadanych p entędzy, zostwwjaiac 3.000 mk.

WLbec niskiego stanu wartości i tasze i w cluy 
^  C^ańsku jest to nśemr.iżliwe. Tymczasem jstnie- 

rozporząozen-e mhi. sk a rb i Dz nozp. Ntr. 1011, 
b°z. 136, które wyjatśnia, że każdy podróżny 
braekraczauący granicę może mieć przy sobie 3000

S 150 franków szwajc-, względnie ich rówtnc- 
:y |art^śdowość w  innych walutach.

UKŁADY HANDLOWE MIFPZY UKRAINA 
I CŻECPA Ml.

Warszawa. (Tel. w i j  (G) Wyjechała z W ar 
ao Pragi czeskiej komisja ukraińska han- 

®*w©-przemyśłcwa pod przewiodnctwem p. No­
wakowskiego ceknt zbaoairiia warunków wym'a- 
^  towarów m ęiz y  reputolL:ą ukraińską a Cze- 

Tranzyto towarów odbywałoby się przez 
^k ipo tekę. Komisja składa się z 17 członków, 
fZecaożnawtf5iw' w  różnych gałcziadi przemysłu j 
«andłu

Wai-szawL (Tel. wf.) (G.) Pułtkwwinik sztabu 
geoerainegci Leon Bobicki ź<>staj miuruow^any 
attache wojskowym przy delegacji; polskiej w 
Konstantynopolu.

'arrzawa. ,(Te'l. wł.)1 (O.) Dyrektor departa­
mentu ndn. spraw zagi. p. Bertom y/yjechał na 
dłuższy urlop. Zastępie go p. Franc iBuławski.

K i Ł O M S M i . .
K aferi«S arj-yk , ,

Uiiś rz. kat. Zuzanny m.; gr. kat. Kałłynyka. Ou'ro 
t*. „ar Ki.tfyp.; gr. kat. Syty ap. — Wiscbód biońca i  1.0,
lachój 6 50.
C j p e r l u a r  t e j t r u  m ie j s k i e g o .

W cz^artzk »Ciar imjndliru<, operetka św it,zyń-skiego.
W piątek »Bia?y mazur«, operetka.
W sobolę Rigobtto«, opera Yerdieco. Wysłęp D. Ja- 

rosfaws^lego i Fr. Bedlewicra.
W niedzielę »Czar mim łu rn ., operetka.
W poniedz a* k »Ri,goletlo«, opera. Występ D. Jaiu- 

sławskiego Fr. Bedlewicza.
n a ł y  t e j t r  m ie j s k i  (uli Gródecka ab.)

Gościnne wystęny K. A dw entow icza.
W czwartek .W przystani., drama J. Enpa.
W pi Wek po .az pierwszy »lJanna Jul.a*, dramat w3 aktacb otnndb rga
W spnotę nbauna Ju^a*, dramat Scrindberga.

Y a  L n r o n b .
— Order „Odrodzeń a P e ^ j \  Za zasługi, po\x

a:ne dla iRlzeczypospchtoj Pcicłriej na pódu dzi i- 
łaln śc cyw lneu w okresie wrik o niop Uległość 
w r. 1863, ©o wniosek Rlsiay m u strów nadał Na­
czelnie Państwa o d z n a \ wderu „Odnod/onia 
?Cu.skv‘ klasy II: M arian:wi Dubieck emu, Bene- 
dlykiowi Dybotwak cmu, V/ij/oieiclrt.wi Bccbcńsk «- 
mu; klasy III: LecwoWi SyrKczyńsikiemu, B:?lesta- 
w  w i Limąnoiwsk emu, Henryki.^, Więcińsn.emu; 
klasy S,’: /Aleksandrowi Kraushcrcwl i Wladysła- 
WiOiWj Staakiewiczifiwt.

— Dztałałruść lwowskiej Sekcji spjsko-ortaw- 
sfcej. W koiicu liipca i początkach aerpnia, braobje- 
chał Spr&z j Orawę z  rantiema Sekcdl spekot. 
ci-awsk ej Kem tetu obrony ikr esów zacW^dnoh 
Lwuw* wiceprezes tejże pnc*f. dr. Tudeuw ttllarc- 
.iwicz,, klóry przywiezione ze si:bą książki złożył 
,w Łopszach n ż-sźych '] w K cd zcy  na ś p :isztt. ' -tu- 
jdzi-eż w Lipnicy wielkiej na Orawie cełtm Ladife- 
.na  tąiAitejszych bftbljoteczekii omówił z czynnika- 
mi mfejiscciwymi sprawę stałegir kcnttktu ze Se&- 
,qją. Sekcja działa jako lwl.wska EJfSPdzytura Taw. 
kresów p:rud!niowyii w  Krakcwie.

— Konferónc^ województw m akpolsfch. Wcac 
■i ,raj -cKlbyły się we Lwowie w  gma chu Delegahiry

obrady wt jcwiodlay mafcpjl&kich.
— W z-stępstwde Rady miejskie], której człfm- 

kcwie są prz-w aźne na wywczasach letnich ob­
radowały już prezyd a  kiubów radteieeklch, wspól­
nie z urezydlium miasta i załatwkno kilka spraw 

,o'eśących oi ae kilka spraw z  P'.‘rządku dz-ennego 
ostatniego posiedzenia, które nic doszło dc* skutku 
.dla braku kompletu.

— Prezydent Maitgioisk^ł DyekcS) pócz; p.
Tomasz 1 Jcoawski ro spoczął dnia 9 sierpni.a ur­
lop, kienawmictwio zaś Dyrekcji ob j^  st. ratdca 
p .tezt. w  r. p. Kaaimi erz Laski.

— Wiec niższych funkcjonariuszy państwowych 
z  całej Małt polski odbędzie, s ę  w* d. 14, SRerpnlai 
w sali Sckoła Macierzy przy ul. ZLmorcwicza o 
godz. 10 rano z porządkom d2 ,enr ym : 1) Usitani^o 
państwowej służbie cywilnej. 2) Obecne położenie 
niższych funlcajcnaijuszy państw, w  Małopclsce, 
3) Organizacją, 4) Dyskusja i wnioski. Na w&ec 
zaprasza się organizacje rządowe pńamwtitków 
państw owych. ;

— Spra wy aprc wjteacy jw . Dowiadujemy się, żc 
na wrzesień noizidzieiać będz;e aprowizacja miejska 
mies: kańeom Lwcwiai b a iy  cukier w dotj GhGza- 
sicwej skromnej racji.

Magazyny aprowizacji mąją jeszcze na azas 
, Jakiś zap-sy mąló, z której wypiekać będą chleb 
,na kartki poboru, są też jeis^cze roiarAite krupy, 
które- nabywać można v* sklepach ntiejs&ch.

_  Wynal%ek gaśnicy do berjzyny. Na dwnrrcu 
krlejowrym odbyła się ffltogdaj próba gasa tńa za- 
pafcnej benzyny a paktem  "^^"„aicriioetym przez p. 
Józefa Mat asa z Lublina w  obec* ości repiezełt- 
tantów Djts kef kolejowej, Zarządu butfawnk. ' 
w ojsk, Tiow,. R'ńitecbiM>--m.ego, miejskiej feofel 
elektry-^nej i straży pożamej. Aparat gasił zapa­
loną bpnzy*^ lekką w  i^ ś d  do 5 łfeów  W pfóe-

d ągu 25 sekund, drzewioi i wiór* tfcłane benzyną i 
zapalone, gasi aparat w  30 aefcundo-ch. Z prób 
przeprowadzonych ie, gaśmca ta madaje
.się w  zupełności do gatSEeioj póczątleowych p  .-ża­
lów benrysiy. Z równem purwoazentem gaj zapa­
lony pn-ch ctrzehricfcy. Zawarł) ść tet gaśaicy wy- 
'ttOs), 10 I trów, próby z 16-liła .wą wibęoą s ę  oko­
ło 18. bra.

— Z Jatru Małego, Dziś poraź ostatni dr jnat 
,J. Engifl pt. ,W  przystani".- W piątek . prenik-j-a 
dramatu Strridberga pft._.Par.nA J-ulja“. Główne 
rolę w  tef sztuce objęli pp. Hahdńska-G»\vLk: w- 
eika i 'Adwontcwicż.
, — Ro,yprawA :>rz^ciw UebenulaŁ. wf. Przed są­
dem przysięgłych w  kadencji wrześniowej .cribę- 
.dzie się rozpuam* przecw  fotografowi Mo#żesoj:wi 
.MesicJremu Laebennanowi, który w kwifetmu br. 
zastrzegł na Pc^llara<!§ TadeusiŁA Jaw*, -rskegó, 
.Właśoicfcia zakładu fotografczregłó ,,Adeia1. — 
Sprawa ta była- głoóną wei Lwowie. Zona Lieber- 
mana u TziTrywyiSi sfejisunkl z Jaworskim, a w  
d r :u kry^-riBnym udała się z rikn na R h m r k e  
SledżT ich Liebenmn i w ćdpoiwiednie, chwili, za- 
.SiPzelił fywafe. Lieberman, pozo^faAcy w w ę z e ł  
m i, Ooksrżoiny będzie o skryt:bó#cze m orders^in.

— ŻJgadkowe mdrderrtwoi. Jcd rr z urzędni­
ków kolej'Wych znalazł onegdaj rw ntoście ofock 
toru w  pobliżu 'Radie wic, zwłoki kk.bteły tnŁdej 
po-zeteęt® przpz perś. Gónra część ciała leżała 
pomiędzy sszynamn, zaś jofoTnia opodal toru. Była 
to młoda, w  rozkwficie krasy 18 letnia kJ:'.eta, 
ozr.aki, zewnętrzne wskaiBują, że nrleżała do sfer 
bogeiiych. PKerścionk^ i kofczySd były zdarte, prze* 
mocą. Przteprowadzona seketj? zwłok stw- '-rdzla* 
że zanrUrdowana otrzymała wpierw dwa pchnię­
cia bagnetem lub sztyletem, na«:ępn;ie zaś prteu- 
cołio ewłJki na. torze kolejowyrn. Poszlak): pewne 
wskazują, że morderstw© dofcottanean zutosłp ttą 
podkładzie 'sekAuwhiyttt.

— Napad baiJLytów w mtfbszk.oda. Dci ewetszka- 
.flfjsi Mariana HMe>ra, p rzy  ul. Dług tza  1Ć w cra- 
się jegc nlttbeonośc., wesscłc dwóch tkobów, <d 
'gctdz. 12*30 wmccy, irze<fsi:aVC się będącej w pp- 
■koju ż-trile Hiittertt, Katarzynę, jatoo aS®m polx^ 
łarobdi rew eję w in  eazkaniu. Leot gdy chcieli z*- 
brać garderobę; Hiiftter'wa p :częla wPłać o- ratu -
nek. Mudiyei adersjili ją w  tw arz i zbtegfl l 
‘ i — IGadz^eż®. Ze strychu Bum Maatfei,) ecm; - 
.przy ul Krasi-ok ch 11 A, stkradzibiur pc. rozbc'u 
kłódkf większą Uóść boli-nty frycjełsJrej wartości
40.000 mfc — Z mi-eszkanę Lei Plaukenłiu«BT»efr 
przy ttl Rbppapćtrta 1. 15 skractednó tylko torobkę 
&rebirtną wart. 30.000 ml:. — P  dczas jfezdy iwt p >  
,dągtu Lwów—Kraków skradziono ns* JKkodę por. 
.Sład-Wisfld.pgP R tmana wtaiJzę i mundur yaptcśd’.
40.000 mk.

Sławny zaw odow y zapaśnik I bokser
champion Polski, Polcl W ładysław  Maksymiak, 
Lwowianin, znany przed laty ze swycn wystę­
pów w Galicji i Królestwie pfuskiem, który nie­
dawno przybył z Rosji i wzywa wazystk:ch 
znanych chattipionów-zapaśiiitc^w zawodowych 
i amatorów na matche walki francusk1 et : na 
matche bokau angielskiego i płaci premie każ­
demu atlecie, który go pokona. «. becnie Maksy- 
miak znajduje się w Stanisławowie, zamierza 
wkrótce wystąpić w w&lkach zapaśniczych m 
arenach cyrkowych. Zełoszenia atletów przyj- 
mu ie też . Kula Stanisław, d"rektor oiek. zw. 
ui. Gródecka 55, Lwów — Codziennie mię Jzy 
2—4 popoł

K o ir tu n i k a t y .
Zniżka jazdy koleją *lla afit “rów eme­

ry tów . W myśl rozstrzygnięcia M. S. Wojsk. Oddu 
V . Sekcja Komunik. Odnośnie do Dziennika Rozk. 
Nlr. 4. punkt 81. z 1921 oFcerom emerytowa­
nym przysługuje prawo 50*/o zniżki jazdy koiej< 
o ile posiadają przepisaną legitymację z foh 
grafią wystawioną p ijez  właściwy D. G. Gćh.

Celem uniknięcia nieporozumień i niepotrze­
bnego prze kład ima podań oficerów emerytal­
nych tak do C. K. T. W. jak i tu t  Dyrekcji Ko- 
ejowej ząwiadamia się nipiejszeu wsaystkicc 
nteresowanych, 5761
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K O M U N IK A T Y . ,

Zdemobilizowali akademicy, zarejestrowani
w  Bratniej Pom-ocy Uniwersytetu Jana Kazimie­
rza we Lwowie celenn otrzymania poborów, mo­
gą otrzymać asygnaty na pobór za z a p iją  w 
Hartowni wojskowej racji żywmośclo jty ej sza mie­
siąc maj, czeiwicc i lipiec, wzglęchie za te z wy- 
mierzonych miesięcy, za które .nacji nie pobrał. 
Naleiy zgłaszać się pa asygnaty w bratniej Po­
mocy osobiście lub p ?emrPe (podpis legatiaotwiany 
przez sad Lub notariat dokładny adres, nr legity­
macji akademickiej, 50 mk. na koszta acLnnLsLna- 
cyjne\ Zgłoszenia tylk-e do 20. sierpnia br., po 
tym  tortn-n e Bratria Pomoc reklamuje prawo do 
nJepsbranych a&yg.iat na rzecz kucłmi akademi­
ckiej (rozkaz M. S- W. dep. VII. gosp. L. 98/22), 
Za Bratnią Boimoc studentów Uniwersytetu: J. 
Tyszkówski, m. p.

IM o w a  p laców ka. Z dniem 25. Iipca rozpo­
czął swą czynność Bank Młynarzy Zachodnich 
ziem polskich Biura Banku znajdują sję w Po­
znaniu przy ul. św. Marcina 39. Jako główne 
Zadanie postawili sobie założyciele tegoż Banku 
bezpośredni zakup, u producentów i sprzedaż 
konsumentom przetworów zbożowych, jako to 
ir.ąki żytniej, pszennej i ósucia. Przez to wyklu­
cza się wszelkich pośredników, którzy w nad­
mierny sposób wyzyskują obecną konjunkturę. 
Prócz tego załatwia Bank Młynarzy wszelkie 
transakcje bankowe oraz dostarcza młynarzom 
wprost z pierwszej ręki wszelkie potrzebne ma­
szyny. przybory przemysłu młynarskiego oraz 
środki opałowe. Nowej placówce „Szczęść Boże"! 

—o—
Akademicka Centrala Sam opom ocow a

we Lwowie podaje do wiadomości Kolegów, że 
ma do dyspozycji 10 miejsc wolnych na wyjazd 
do obozów w Gdyni. Zgłoszenia Kolegów, chcą­
cych wyjechać nad Polskie Morze przyjmuje w 
godzinach urzędowych t. j. w środy i soboty 
od godz. 7—8 w lokalu B/atniej Pomocy Stu­
dentów (Jniw. ul. Łozińskiego 7.

Wywłaszczanie wielkie) wła­
sności w Czechosłowacji.

W edług czeskosłowackiej ustawy z 16. kwie­
tnia 1S19 ma być wszystka wielka własność, 
która obejmuje 150 ha powierzchni rolnej, wzglę - 
dnie 250 ha’ ogółem wywłaszczoną. Bliższe po­
stanowienia co do odszkodowania zawiera usta­
wa z 8. kwietnia 1920, a cenę ustanawia rząd 
po wysłuchaniu urzędu ziemskiego i minister­
stwa Skarbu. Dla powierzchni ao 100 ha ma 
być przyjęta przeciętna z cen uzyskanych przy 
sprzedażach z wolnej ręki, w latach 1913 do 
1915. Przy kompleksach nad 1.000 ha ma być 
przedsięwzięte degresywne zmniejszenie ceny, 
które dia powierzchni do 2.000 ha wynosić ma 
5*/,, a dla powierzchni nad 5.000 hanaw et 40%.

Ogółem ustalono jeż listę tych majątków 
większych, które wywłaszczone być mają a któ­
rych cyfra wyr.osi 742, każdy o powierzchni co 
najmniej 150 ha. Między innymi znajdujemy na­
stępujące m ajątki:

Spadkobiercy Andrzeja hr Potockiego z 
Krzeszowic o powierzchni 1878 ha, arcybiskup- 
stwo ołomunieckie 46.315 ha, majątek przewa­
żnie Iasowy; arcybiskupstwo prask ie23.727 ha; 
Franciszek hr. Auersperg 21.814 ha; Dr. Henryk 
Beaufort-Spontin 10.417 ha; klasztory Benedyk­
tynów 12.620 h a ; Franciszek hr. Clara-Galłas 
49.358 ha; Józef ks. Colloredo-Mansfeld 57.595 
ha; Eugen hr. Czernin 31.79U ha ; Rudolf hr. 
Oernin-M orzin 18 200 ha; książęta Sci.warzen- 
bergi 109.196 ha i t. d.

Powyższe 742 majątków znajdują s.ę w 
Czechach, Morawji i na Śląsku. W Słowacji 
spis majątków nie jest jesncze ukończony, lecz 
już dzisiaj dotycząca lista obejmuje 402 mająt­
ków, między niemi n. p. .majątki hr. Andrassy 
o pow. 37.501 ha; Antoniego Drehera 12.992 ha; 
hrabiów Forgachćw 4^.992 ha; hr. Hunyadych 
12.075 ha; kapituły Nvitra 8.450 ha; br. Pall- 
ffych 163 474 etc.

W powyższych cyfrach zawarte są powierz­
chnie przeważnie lasem zarosłe, czyli że wy­
właszczenie obejmuje nietylko grunta rolne, lecz 
Ukże i grunta znajdujące się w kulturze lasowej.

ZAPISKI.
D r. H enryk  Życzyński: W zary  m etodyczno- 

k ry tycznego  rozfr’o ru  Isteftttury pięknej. F cd tęoz- 
.niik cb  użytku nijnczyideM szkół średt *ch, z a w ie ra ­
jący  estety iczno-krytyczną analizę naioeńmąiszych 
u tw orów  jLi*ezji potekiej. N akładem  stkladrf.cy p >  
roocy szkDlifiej „K resy4*. C ieszyn 1921.

Książka jest wyrazem nckycb dąć/mości w 
.irtuczaf.ii i literatury, zmierzających w tym kierun­
ku, by wykluczyć ederw are frazesy j suche fakty 
.bibliograficzne, a  rzecz całą oprzeć na gruntom nej 
lekturze. Datąjd rzadko lektura, szła w  parze z 
rozbiorem krytycznym; objaśniany e ograniczało 
sdę do oderwanych frazesów, a w :eóza. ucznia o 
dziele wcale n'e była wyraJkiem jfaktycztnegK) wgłę 
bierna się- w rzecz czytaną. Nauczyciel, chcący 
inaczej naukę prowadzić, jest skażamy sam na sie­
bie, a czas, środki lub przygotowań/e sprawiają 
,mu wielo trudności. W  dziadzinie d:<brych komer.- 
.tarzy i rcabdorów metodycznych piśnrennóctwto 
nasze jesit zupełnie zaniedbane. Częściowo lukę tę 
sp e łn ia  książka P. Życzyńsk Legii*. przyrLtsząc do­
kładną i metodyczną ajiafl-zę .następujących rze­
czy: Mickiewicza Lilje, Sonety, Popas w  Upicie, 
Irriipp. w~ 7acia. Wskazówki do Fata a T afidusza, 
Słowackiego Hymn a za.dncdzJe słońca i Jam Bje- 
lecka, Rydla Jesienną, Asnyka Echo kołyski i Lm - 
ba, Kochan iwsik ego Do Bcga, SteymonoM .cza 

.Żeńcy, Brodzińskiego Wiesław, Szarzyńskiego* So­
nety, Karpińskiego Tęsfcncść na Wiosnę, Technika 
ffitoweK.

Poszczególne te jozbiwry roztaczają tyle pcjęć 
teoretycznych i metodycznych punktów wadzenia, 
.że kto je raz przejdzie, nauczy się irniemf oczyma 
patrzeć na poezje. Z tych względów', jgIMżka za­
sługuje na uwagę. N< S.

L.lDESi-AiAE.
fZn rubrykę lę rfuakeia nie bievx3 odpowiodzlnlnoSeW.

Ślub pp. Juliana Kosińskiego i Sle- 
ianji Myślikównej, nauczycieli ze Śniatyna 
odbył się 9. sierpnia br. 575.S

O H !  | | f  ń lść  P ils k ie  Tow. h a n d lo w e ' 
^ f U L l m l *  p rzem y sło w eS p . zo g r. odp

K r a k ó w , F l o r j - ń s k a  4 .
objęło wyłączne przedstawicielstwo na M ałopolskę i 

Śląsk Cieszyński
Fabryki Kuto-lanych wyrobów „FERRUSH“

w  Z a w ie rc iu
której wyroby znane są w szerokich kołach wielkiego 

przemysłu.
Na łaskawe zapytania składamy oryginalne zaofia­

rowania fabryki „FERRDM**.
Przy tej sposobneści przypominamy uprzejmie, że 

jesteśm y wyłącznymi przedstawicielami na M ałopolskę 
i Śląsk Cieszyński:

1. Tow. Akc." Mhaczowskich Zakładów Mechani­
cznych Odlewni staii i żelaza „Bracia Bauerertz" w 
Mijaczowie przez Myszków. *

2. Tow, Akc. Fabryk szamoty i dynasów „Stelia- 
w era“ w Raciborzu (Górny SIąs!<)

3. I  ow. Akc. „Dynamit Nobel“ we Wiedniu.
4. Górno-ŚIąskie To.v. Akc., dla zapotrzebowania 

kolejowego Ą  Gliwicach (Górny Śląsk) Oberschlesische 
Eisenbahń-Bedarfs-Akt. Gesellschaft. Huty żelaza, stali, 
rur, blach i t. p.

„ ?  O  L  H  A  W «
Polskie; Tow. handl.-przem. Sp. z ogr. odpow. 
3713 K r a k ó w , F io r y a ń t k ą  4 .

W  D r .  A .  B L U M E J N F E Ł D A
Choroby włosów, kosmetyka lek: C h oroby 1 k ó ry , 
C b o rob y  w e n e ry c z n e . Róntgen. Lampy kwarcowe 

Darsenw: l.zacja. Endoskopia Diatermia. 3510 
Lw A w , K łem . T a ń s k ie j !• (obok botelu George’a).

KRONIKA EKONOMICZNA.
+  Wolny handel węglem. Dz. U. nu. 66 ogła­

sza rozptwrzadtzicnie ministerstwa przemysłu ■; han­
dlu z  dnia 13. lipca br., znflsząae z di nem 1. pa­
ździernika 1921 Tka' 1 ;a{ym 'Ubsia tzć Państw a 0 - 
grąnśczeni.d w (jtoode węglem kamiennym, ko­
ksem, węgłem brunatnym i brykętama węglawe- 
mi. SpraAAT impoirtu węgla i kofltsu z zagnawty, 
tu<fcdeż eksportu za granicą zjstaną uregulewane 
dudątucowf. ot^ubnemi zarządzeniami,

4- Złoto 1 platyna z Rosji sowieckiej we 
Lwowfe. Pewne sfery bołszewirJc’.e 'rz.udly ora: ry­
nek giełdy jw-tmslciej duść znaczny za.pas zi^ta 
które wżbec tego spadło o 40 pr-cc. OfrecnŁe te 
same sfeiry nawicizły sporą ilość plc.tyiry do Lwo­
wa. Z pówodu jed n »  spadku zkto wc Lwowie 
platynę 'tę skier-owarto już obecnie do Warszawy.

+  Dochody mirUterstwa skarbu w pierwisei«n
półroczu .roku 1921 wynosiły 4.191 mLljarda mk., 
Pkduzas gdy za cały rok 1920 wynosiły1 4722 naJi 
mk. Zesftdwenió to obejmuje tylko t .  zabór Ro­
syjski i austriacki.

W szczególności podatki bezpośredni# przy­
niosły w  styczniu br, 176,364.082 36 rrk., w  lutym 
br. 218,887.271*40 mk., w marou br. 266,634.59' 22 
mk., razem wi ec 661386.246 98 mk.

Z podaiuców bezj>ośrednich nabttięcej, bb 264 
rmlii. marek przyniósł podaitek przemysłowy, na>- 
stępniie podatek i>d zysków wojennych dał ak°Sa 
145 m li. mk., piódanek gruntowy przyniósł 110 
mil,}, mik., pddatfek dochodowy przeszło' 4? mkj. 
marek,

Ptodatkii pośrednie (spożywcze) przyniosły w 
stoczniLu br. 141,757.536*15 mik., w lutym br. 
319,273.920*25 mk., w  marcu br 155,754.661*94 mk., 
łącznie 616,786. i 18*34 mk.

Najwięcej przyniósł podatek ód wódki, przeć 
szło 271 millij. mk. i pódatek ud oleiów mineral­
ny et ckołb 90 miłj. mk.

Dctcliody z ceł p z y n  »sły w  I. kwartale 
1921 r. przeszłtoi 417 m'1j, mk.

_ Dochód z najważrńejszego źródłia z rrnemupuli 
przyniósł 1.850 imfó. mk. Monopol stu-ytusowy dał 
przeszło 755 miłj mk. dochodu.

Opłaty stemplloiwe i należyfióścS uirae podat.ć 
oć obrotu priz  ̂niosły ckołó 631 mSj. mk. Taksy 
skarbowe 48,806.000 mk.

Odsetki' zwłoki, nałefżytośea p^gzdcueyine i 
grzywny przyniosły przeszło 13 rrsilj. marek.

Dochody już w dnie'ej ookA^e reku bieżące­
go powinny się wydatnie zwiększyć wskutek 
wprowadzenia w życie ustawy sejmowej z  dnia 
17. czerwca br. o podwyższeniu p'odaitku grunito- 
wegr, oraz ustawy z dnia 10. mafa, br. w spra­
wie uregulowania podatków kiousiauryinych. Ta 
ostatn'a ustawa nadaje oizerctee: petnomrcnictwa 
Radzie nuWsttów du aut ornaty czreg '1 pbdwyiższ;:' -• 
nia pr datków w związku ze spadkiem m a ń  p:>'-« 
skiej. Wreszcf.e no'zpurządzeń.e skarbu /
db* 23 czerwca br. o podwyższeniu meożn.k* 
stawek celnych do 150 i 200 wpłynie na zWidc 
szepic; dochodów z ceł.

+  Produkcja cukru w  Polsce. Produkere cu­
kru w  Polsce w przyszłej kampanii oblicza, się na 
ckoło 210 000 lOpn. Z te®Q przypada 130.000 t. na 
b. dzielnicę c.uską. Zapotrzebowanie kraju wyno­
sił 140.000 toun, zostałoby zatem 70.0o0 tonu f‘-'s 
eksport.

+  CalkOwhy obszar plantacji buraków cu­
krowych na •obszanze byłego Króletstwa Polskie­
go i  Małopolski, zakontraktowane oracz mające 
być w ruchu, wi nadchcdizące; kampanii, 42 cukro­
wnie (z czego 40 w b. Królestwie Polskiiicm, zaś 
2: Ghtcldorów i Przeworsk w Małopolsce) wynos1 
okrągło 53.700 morgów, z czego na b. Królestwo 
Polskie przypada 50.130 morgów, zaś r& Mało- 
p Jskę  3.570 mbirgow. Zalkopvrakt-ow«uy tedy w 
noku oiefżącyni na kamranję 1921/2? roku obszar 
plawtaicji buraczanych w  obu tych dzaelnicach 
zwiększył się w porównań’u z  rokaeir ubiegłym 
około 12 procent.

+  Nłemieckó-rosyjska spółką trasportówa. 
Riosja a zwłaszcza Niemcy przy nawiązywaniu 
stosunków handlowych storają się tniotżifwfe oru*- 
jać Polskę. Świeżo zawiaizauo w Berlinie spółkę 
poc ‘firmą: „Mejniecko-rosyjskie Tbwąrzystwo
transportowe*,* z kępitałem 100.000 marek. Zada­
niem tej spółki jest skterówanie przewozu towa­
rów przez Bałtyk z ponuąęciem dMTi łądotW*! 
przez Pofckę. Załoćyciołajni spółki są. reąb so- 
wj-ecki i wielkie towarzystwo ż< zfr«B .^iapąg" ** 
Hiajmburgu. Rżąd sćMectó zapewnia „Hąc»tawi“ 
wszelkie ułatwienia i ochbónę załogi i łaidunkó^-

+  5 miffonów dolarów zapłacśły przed par*1 
dniami Niemcy na. rachumek płatnej dnia 31. sier- 
pnia br. dalszej raty odssskooewań wHBanńJfd1' 
Wypłątę uskuteczniana na radunck banku ab* 
gaeŁitó^go w Londyme.
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Uostaury ^ar.Hturó w  Robotniczych
„ELLEW< C hrzęść, za k ła d

d la  prxcdsięfciopm t«r p r z e m y s ło w y c h  u sk u teczn ia
dla wy robu bielizny, bluzek i t. p, iarrC .v, ClierążessyzBy l l  A

4* NowJ wprowadzany P^jner na bartb30̂ .  
W  Rr&dze zrobiono o r y a r a ln e  u lep szen ia  w  w y ­
rób.© papieru, praeizaiaczonego na fabryfcaioi-ę p ię- 
męcfey. P r z y  p om oty  przym jeszki że la z n e g o  i ni' 
jdjw jego p yłu  do miajsy1 pap u tk ło  s  ę. cdiągnąć ten  
rezultat, ż e  othąd prawdiz-wioiść p,er:ądtzy będtzże 
tam m ożna stw ierd zić po prostu z a  pdrrtocą rrra- 
gn-esu i tyim sposobem  i uszazani© w  ob ieg  fa łsz y ­
w y ch  p ien ięd zy  zostan ie un’e m  iżjiwiiotnean. T en  
•nc\vy fabrykat p a p ern  jest w yfaezm ą t^eminiicą 
T o w arzystw a  „A rch'm edes“.

4- Podwyższenie cen chluba w Niemczecfe. 
Z dtlieimi 15. sierpnia br. nastąpić ma w  Nietmczecłi 
podwyższenie cen chleba, racionoiwanegc dotąd 
przez państwo o 40 p 'OC., tak że chleb 1900: gra­
mowy kjs&tować będzie od tej dały 7 marek. 
Jakkolwiek podwyżką według projektu rządu w y­
r o ić  mirta p crwotn e 50 proc. i rz^d tylko pod 
nacskem  parlamentu zgodził s!ę olnitżyć ją do 
40 proc., w  ktołach 'robotniczyoh painufe wielkie 
rwzadowolei p z icj powodu. Aby uzasadnić 
'woóe stanowisko, rząd w urzędowym kyrnunika1- 
c-e wyjaśnia, że w kończącym się mofon gcspódap- 
czym dopłaty celem utrzymania cen cbieba na 
n skim puziomłe kosztowały skarb przeuzło 10 
nrljardów marek. Wotwc tego, że połiotżeuię finan­
sowe państwa jest bardzo poważne i że medof„, <ry 
P krywane są tylko przez druk riowyeb pieu ędzy 
pap.cnowycb. rząd mukał -zdiccydoWać się na za 
r^ioenic do^ych-GZ^sowefco systemu. Po IWyżka 40 
procentowa jeszcze nie wystarczy, aby zupełni® 
pokryć koszta; zafcuipu rządu. Dlr.tego też rząd 
liczy, że  mimo1 podwyżki jeszcze oędtzie mwsfjjf, 
dopłać ć do chleba do końca roku budżetowego, 
tj. do 31. marca* 1922 -roku 3.54 miliarda: marek.

Kursa giełdy lwowskiej.
Lwów, 10. sierpnia 131L

’-:V‘ ,:i Waluta markoWa - ' f
- Wórfoić nemipaina ?rn.

, * Ostatnia rywiiienda g
t  Akcje bankowe, za sztukę (i4cznle z kuponem bieżący .ił.

płaca: żed.: transak. 
Bank akcyjny związkowy VI1'*’. Marki p.

IV I V emisji 880—l “ o0 490—  —
Bank Dyskont, we Lwowie 280— 00 739— — —•—

tBank hip. gada 280—30-— 800-— — —
Bana hipoteczny zemeL 280—28-— 420*0(« —
Bank Małopolski 2 8 0 -  2210 660—  — -----------
3ank powszechny kred}!. 140— 7'— 290‘— 00— — 
Bank przemysłowy -.80—28-— 590'— —

_ Bank ziemski kredyt, z  K. 280—35*— 635'— 0 —
II. Akcje Tow. handl. i przem.

płacą: żądają tiansak.
Browary IwjwsW* 500—10l5 2275 0C —■—
Tow. Chodorów 140— 00 23Cu — — 2300

\Tow. ikc. Pabr. ^art 140—42 1725 - -— - —
.Ćmielów* Habr norce!,-■ 1000— 00 3550 —— ——
tabr. cementu „PorUand 

Szczakowa*
Tow. akc. „Galicja*
Tow> Gatota 
Tow. Górka 

, fcOikos" Zairlady przem. 
drzewnego 
arszawska Ska akc, 
buciowy .Parowozów*

- L emisja i II. era.
»Pezet", Pow. Zakłady 

budowlane 
»Pocisk" ZakŁ ■ jodle.
Boiska Nafta 
Boiska Naiia !It era. 
rołsfcie Iow. handlowe 
„  1. do UL emisji
V Tow handf IV eto. 1 4 0 - 8 1 '-  00
Tow Rakszawa 14Q-5fr™ 5300
Okłady eleatr „Siersza

140—28*— _  
4 fę _ 3 0 l 80*000 
140-22-50 205U 
140-15-40 800«

00 —

1000— 00 4500 4600 —

600— 00 1400 ---------

500— 00 
-•tO- 30 

500— 73 
500-00

975
1126
2050

1175
2850
00

140- 2 1 - 1000 00 -

r  WBzystlde emisje) i w -  o-oo
5l*L Ła k i góm. Siersza 140—5*60 

o> Zieleniewski i io —an- —
Bolslo Glob

łłubie carska »
» ^
* damskie

dumskie

ton traacusk.cn
1 ^ r » « k ó w  s z w a jc a r s k ic h

1 drirDni!°°tar amerykułsa

140- 5*d0 2000 — _
140-5*60 6000 ----- ------------
1 4 0 -2 0 * - 6500 — ----------

600 -100*- 1200 0 0 -----------
Waluty.

płacą: żądcją: transak.
po 100 rb. 480*— 'i30*— —•—
po 500 rb. .80- — ' “20* — 
drobi 

(po 1000) 
iDT *601

(po 1000)

1891— 230*- •_
ń r - Z5-— _•
8 5 --

40
55-^.

20*- 25*—
3 - 5*- —•—
6 - 10*-

1Ł8*— 168-- — •—
29j -— 315—

B800-— 730Ó--
1910* - 20J0--

płacą: żądają: transak,
1 dolar kanądyjski 16Ś0— 1700*-
Marki niemieckie po 109® 2*Q0— 2600*-
Marki niemieckie po 100 2300 — 2500—
Marki niemieckie drobne 22U0-— 2400— -r*‘-r-
Lti rumuńskie (po 500] . 2500— 260S-- 00
p „ dtooae 2450— 2550-—

Ury włoskie 80-00 95-00
Cze sire korony ( i000—1000) 2550— 2750--
Czeskie korony niższe 255U- 2 7 5 0 -
Korony austr. nie to, stempl. 185*- 2 0 5 - — «m.
hranki belgijskie — .

D e w i i y .

Wypłata n r Londya
płacą:
6950 —

żądają-.
7450—

transak c. 
00

» na Paryż 150*00 130 00 ■P-V—
» ta  Zurycii 3 0 0 - 3 2 0 - _%
> m  Pr; -e 2650— 2760— — —
» im Wie ‘e j 190‘— 210— 0
n na Berlin 2528— 2625— 00
» na N. }or> 1910 2010
• na Medjoraa -•0 0 00*00
a na Bukareszt 2500 2600 ***--
a na Kopenhaga — -*_*
a na Finlandia m î , .

Ofiary i pokwitowania.
Zlożon* w naszej Administracji:
Ha ro w e ta n ie  6 . Ś lą sk a  i W. 5. 10®.
Ha w d o w y  p< P o w s t .  C. ś l ą s k a  i VII. D «l, 

M agistratu opłata od darmo wydawanych biletów na 
wlttowiska 465, Anna Z. zebrane przy stole w kuchni 
dla inteligencji przy ul Ru.owskiege 400, Udzieloną «e- 
numerację w wysokości Mk. 200 praez prez. poczt. 
Lwów dl; urzędników poezt.

H a o le i  a n y e k  I t iw a U d ś w i  Z. saiait kwiatów 
na grób nieodżałowanej bł. p Zuzaeny Ałtenbergowej 
składa persona1 po|. Ski akc. „RUCH“ 1.050, B. K. 250, 
Inż. Dziut ński starszy kontr, technicznej kontr, ssarb. 
otrzymane dyety i Los?ta jacchoży za 25 dni w miesią­
cu lipcu (wynagrodzenie ustąw adaw cze w r. 1837) 65.

Ha wdswy i t ie r s ty  i»a LeBinntstaahi 
A- K. 250.

Na p u m o c  d la  M ło t f - r ż y  a k r „  t t i c k ie j i  
W. H, Se. samjast kwiatów w rocznicę śmterc* matki 190.,

H a O c h ro n ę  d z i e c k a  i A. K. 250.
Ha ę a n id o r jsm  w  H ołasJrw t AJK. 500.
H a B e a ta  A lb e r ta  i A. K. 250, Z. 50.
Hj  ch leb  4w . ftn t n i e g o  X. X. 100.

H a  siewne ozime
ybcrow ych odmian 2 n a ty  I  m lastów ą dostaw ą d o starcza

Bank Rolniczy
S. A. we Lwowie, ul. Kopernika 20.

,  d i a  P> T . ł t o . n i k t w ,  W t ' s c l c i e h 1 
99 n i l i C  z i e m s k .  o r a z  .P r r e d a iy h . b u d .

S w 5 S  A .  B O D U C H
Ż y w ic e ,  R y n e k  2 S . d la to p o o sk a

poleca ..c swych .ład ó w  w  m L rą zapasów  i lko w agonow a 
posyłki o# nadenodzacy  «^ffon i-s ie n n y  z  dz ia ła  nawozów 

sz tu c z n y c h !
I. S u p e rfo sfa *  k o s tn y , m ączkę k a b i n ą  : irczan  am o­

nowy, thom asynę oryginalną, żużle M artina , so le ootasow e 
w ysoko procenio tye kajn t, w apna paw  .?owe,

II. P r o d u k ty  rO t..e : z iem niak1 Z o s ta tn ieg o  *6iorti ry ­
chliki późn iejsze , pasza , nnkurudza , g ro ch , faso la , i w sze l­
k ie zboża, k tó re  są  ./ w'o!nym ha dki.

III. D z ia ł n a rz ę d z i  ro ln ic z y c h : P ro w s d z o n e jso d fa  .no- 
wem kierow nictw em , w szelk ie  u lepszone m aszyny i na rzędz ia  
rolnicze, żn iw iark i, w iązałk i, k o sia rk i, młocki ie r . c z i e  Ik ie ­
ra tow e z przyrządam i czyszczącym i d la małych gospodarstw ,

11 rcarn . z un iw erssinen ti przystaw kanii. s lrczk a i że ręcans 
i k ieratow e, k ieraty  k ry ta  iedno i d w u k o ta e , M łynki do 
czyszczei.ia  zboża . &39f
N ajlepszej jakośc i dachów kę o gn io trw ałą , .,A blt» „ W le a “
,,Z e n i t" ,  z_m awiającym  w ysyłam  na żądan ie  u c h o w y ch  po- 
kryw acny, w apno  budow lane, cem ent p rtlandzk i. — D ostaw ę 
uskulecznła  się odw ro tn ie  tyli o h u rto w n ie , C torzeicijańslfim  
Spótl om. K«.opera tyw um , lió tkom  Roln czym oraz w prosi 
proQ ucentom , p rzy  w ięk iry ch  zam ów ieniach  gm ów iony fabł*-

Wapno budowlane
palone, najprze<iniejszej jakości, skaliste •— poleca do na­
tychmiastowej dostawy wagonowej w każdej ilości — 

z własnvch wapienników 
PR.TEO SIĘIU G RSTItfO  HANDLOWE

BiaJcbofski i Knopińskt
Ska ł o g f . odp. — Lwów, ul. Legionów  ł.

Adres Liltgr.: B ła io S lo r e k i ,  L w ó w .
Równocześnie oferujemy dla P. T. Rolników m ia ł  ęwa* 

dla celów nawozowycn — również z przesyłki
całowagonową.

kupuje Apteka. 8CPERA w  K p a k o p ie  
ul. K a rm e lick a  23.

W ie lii ja rm a  & na w ^ ły l inna 
P ty tlłd ^ ź' pfń^nin odbędzia ^  

w Lu tó w  $ k ich  2 2 . siei pnia 
—  1921, około 1000 s z t u k .—

N^ftąpnci jarm otki: 22 w rześnia  I 
31. pażdziernlkR, co czwartku targ. 

Stacja" koleji Ustrzyki 25 kim. 5732

D O M  S P j j f i Y C Y M
Karola Z l AM ROT A

K ra k ó w , W tekopole 13,
uskutecznia w szelk iego  rodzaju ekspedy je 
w kraju i zagranicę. Przesyłki zb iorow e ze 
w szystk ich  W iększych m iast. O clenia tow a­
rów. W łasne m agazyny tranzytowe, Inkaso, 
U bezpieczenie transportowe. Zaliczkow an e 

tow arów . 5733

S na pokrycie mebli, me-lO
*° ble tapicerowane; firanki 

cliodniki, kapy pluszowe 
m m  i kilimowe, poleca — 

Skład tapet S. W eiss, Lwów Sobieskiego 2.

lu . im .  ii. n. lisswseii
w  P n e m y ś l a  

poszukuje o d  %, i r r z e Ś H i a  ■ » .  
uczydcrlą (k f) watematyki 
»mz &i»t«rji i ^eojgrafji * pei- 

ną k w a lifik a c ją .
Pobory te same co w gimnaziarh rządowych. 
Zgłoszeni* z odpisem świadectw nadsyłaó -»a. 

!eiy na ręce Dyrekcji do dn. 80. sierpni* br, 5746

Centrala Agentur Handlowych na Wscho­
dzie Lw,*w Trz3eiego Maja 16. II. p.
przedstawicielstwo Fabryk w Żyrardow ie
Przyjmują zaiaó\/i*nia na hartowną dostawę wszel­
kiego rodzaju płócien i . fro*A ~ poóczoszjiczych. 
Poleca d- hurlownej dostawy po ccmach ftthrycz- 
nych; Manpfektyrę fabryk franeoekieh „Etahti- 
• gemem. Rheun8‘l manufakiucę z  fa’uryV Łódekich, 
trykotaże, żelazo kowiJsłuc gwozdzi~. szkiełka do 
latap, wyroby powuźbici« iłp. — Wzory możnag 
oglądać codziennie w Biurze Hąndlewem od 4-6 pop.1̂
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Naukxi w ychow anie.
n J a l a n J ? u i zakiaa kra- 
wrtelwa damskiego przyjmu

o lw a r k  Koło
nisrgowy l młynem i 

stairem -zamienię za większy 
może byw zniszczony, Janow­
ska 128, we Lwown». 5< 36

Lwowa, bOzjajj U pię
Zgłoszenia

'je wpisy r a  kurs kroju, Sta­
szica 8, boczna. Chorążczyzny.

5501

i | ' | ł a g o łe ^ a ia  piei*w> 
iT o r z ę d n a  a i ły >  

i . k r  teartra lw o w s k ie *  
;go  T e o u .a  k o w a k o w >
i ika udziela lekcji wymowy 
11 dramaturgii. GmacU Skarbk" 
.brama 5, Ul. p„ drzwi 17, 
' i —5 popoł. 5622

jgk r i u** S m u t iy  , stroicel 
m ■ lo-tepianów, Chmielow­
skiego 5, puzyjroiii. strojenia 
i reperacje. 572S

B R s u w a a a e  zmarszczek 
w* wągrów, piegór*. Pierw­
szorzędny masaż Kosmeo Mi­
kołaja 7. 5508

Pc»3ady i prace. .fopw
■m doli

p o t r z ^ l
*F~ śnia mtuczi

od 1. wrze­
śnia nauczyciel akademik 

dla chłopca -oto U. gon. realn. 
ii dziewczynki. IV. kL ro i m. 
ICałe utrzymaaie i pensja we- 
uług umowy. Zgłoszenia li­
stowne Obszar dwoarsl i Kłó­
tnia poczta łaneryn. 5749

a  skrzypce i man­
dolin / używane, Fr. 

Niewczyk, fabr. instr.,muzycz. 
we Lwowie ul. Grotie”ka2  b.

5704

Sł u c n a c z  Ul. r. Ponte 
chniki poszukaj* posady. 

Zgłoszenia do adm. „Kurjera" 
pod ^Słuchacz III r^* 5748

H n ± y u ier  m a s z y n o w y
-1 z praktyką nadow ych wa- 
ru ń  ach poszukiwany. Oierty 
Fabryka >Fer.um« Lwów 
Żółkiewska 147. 5751

K ó ź n e .

, Zaszczytnie znany
.Z a k ł a d  K r a w ie c tw a  D c m akle g o

„  J O L  A I I  D A  “
Jdonosi P. T. Publiczności o 
[rozszerzeniu pracowni, przyj­
muje wszelkie zamówienia w 
tym zakresie wykonuje takow 
•według najnowszych tumali, 
'Do kostjumów krawiec męski. 
• Ceny umiarkowane. 5741

K u p n o  1 s p r z e d a ż .

“ ak.syfcom  f“ . «er .
■w sprnedam, Szeptyckicb 17. 
II. p. drzwi na prawo. 5705

E h j w a i  perski >Afgani- 
' tan«~3im. X  2 m. oka­

zyjnie do spRzedama, między 
godziną 2 a  4 popołudniu, 
ul. ów. Zofjii 54, I. piętro, 
drzwi na lewo. 5727

B r a n z o l e t k a  z dyatnen- 
cikami i złoi ,  łańcuszek 

na szyję, suknia różowa z rę­
cznemu mereżkazai, nowi, 
okazyjnie do sprzedania. 
•Uniwersum Pasaż Mikola- 
scha.

obrazy i an yPi 
pisemne do 

adminietracd pod > Amator*.
5762

Tr a k  używany l*cr. w do­
brym stanie 6o etui. szer. 

na spri,=»daż. Zgł. upr. sie pod 
ńr. 23323 do biura ogł. »Par«. 
Poznań ul. 27. Grudnia 18.

513

g M S ły ń sk ie
k o i

urządzenia 
kompletne dostarcza 

bezzwłocznie »PiloU, Lwów 
Batorego 4. 5591

Z io ła  le c z n ic z e  i a r ­
t y k u ły  p ó k i  u n e ,

jak maliny suszone, jagody 
jałowcowe, sporysz lycopo- 
djum itp. zakupują: Tow.
Kółek Rolniczych Lwów uL 
Mickiewicza 26. Małopolski 
Związek Młodzieży Rolnicze 
Kraków pl. Szczepański 8. 
iraz KrakoWSKi Oddział Spół­
ki Akcyjnej Piania, Kraków 
AL Krasińskiego 14. poszuku 
ją  przedsiębiorców dostawców 
ludzielaja wszelkich pfformucu.

5754

M ieszkania.

Je e le n  lu b  d c .a  ciche po­
koje u meldowane w cen­

trum miasta, wezmę . raraz. 
Czynsz zapłacę na żądanie 
prowiantami i opałem. Zgło­
szenia pisemne pod Surk 
Rudki poste restante. 5756

s y s t e m u  

„ P r i m u s "
p o le c a  5682

A N T G N I  H A L S K I , L w ń w . Sobieskiego 3 .

Towarzystwo Handlu Żelazem i nriyfmłćiri Teclłnlszio-Binl&wlaneirj

95KRUSZEC
podaje do wiadomości pp. Akcjonaijuszów, że na m .cy ucbwały Walnego 
Zebrania Akcjoaarjuszów Towarzystwa z d-Pa 21. listopada 1920 r., zatw-.sr- 
dzonej przez pp. iłinistrów Przemysłu i Handki oraz Skarbu w d. 12. lipca br.,

pow iększa s ię  bapitat zakładow y T ow arzystw a do

6 0 ,0 0 0 .0 0 0  marek polak.
drogą em isji 40.000 sztuk  akcji po 1000 mpk. k a id a

na następującycn warunkach;
a) pierwszeństwo do nabycia akcji nowej emisji służy Właścicielom 

akcji emifji poprzedniej w stosunku do posiadanych przez nich akcji, czyli 
właścicielom jednej akcji pierwszej emisji, przysługuje prawo do nabycia 
dwóch akcji nowej em isji;

b) o ile uh wszyscy 1 wł-.ściciele akcj. poprzedniej emisji skorzystają 
z przysługującego im ptawa pierwszeństwa, to repartycii nierozebranoj ilości 
aheji między otyc.hczasowych akcionarjnazów i nówonabywc >w dokena 
Zarząd według swego uznania;

c) prawo poboru dla dawnych aiccjoriar uszów (p. „a*) winno być usku­
tecznione w ciągu miesiąca od dnia ogłoszenia subskrypcji ;

d) cena emisyjna akcji II. emisji określa s'ę dla dawnych akoionayju- 
szów 1 2 0 0 '— a dla nowonabywców na mkp. 1 5 0 0 ’— z których mkp. 1900 
przeznacza się na kapitał zakładowy, reszta zas, po pokr ci u. koztów  z emisją 
nowych akcji związanych, oraz stempla. n« kapitał zapasowy ;

e) pod względem udziałów w zyskach i praw, przysługujących akcjo - 
narjuszom, akcje nowej emisji będą zrównane z akcjami emisii poprzedniej, 
z prawem do dywidendy od 1. lipca 1921 r. 683

Zgłoszenia i wpłaty na akcje przyjmują:
1) Ziemski Bank Kredytowy we Lwowie, ul. Jagiellońska 9, o a,z 

Oddziały: Warszawa, Kraków, Lublin, Kołomyja, Krosno i Gdańsk.
2) Bank dla Handlu i PrzemysL w Warszawie Centrala, ul. Trauguta 8, 

i-wszystkie miejskie oddziały, oraz prowincjonalne oddziały: Białystok, 
Biała, Podia ika, Brześó, Drohobycz, Grajewo, Lwów, Łomża, Łuków, Mińsk 
Litewski, Międzyrzec, Siedlce, Siarrsławów, Paryż i Anlwerpjs.

3) Bank Stiwarzy zenla Mechaników Polskich w Ameryce w/m. 
ul. Ś-to Krzyska 35.

4) Centralne biuro Sp. Akc. .KRUSZEC” Warszawa, Czackie-o 12i 
R a d a  a p r z e w o d n io z ą c y  i D r. A d a m  E r n e s ta  z i c b p r r e w o d n i -  
c z ą c y s  D r. R a d z i s z e w s k i  H e n r y k , D y r . B e n z e f  S t s t a n ,  
D yr. R o s iń s k i  R u d o lf , P r o f .  S o c L a c k i  Z y g m .,  D yr . G w ia z d o w ­
s k i  A le k s a n d e r ,  M in. P a t e k  S ł a n i s ł . ,  In z  k a z .  A m b r o Z e w ic z .
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BANK MŁYNARZY
Zachodnich SSiem Polskich — Towar z. Akcjj.

Poznań, św. Marcin 39.
Telef- 1431, 1432. Skrzynka poczt. £0. Adr, telegr.: Młynobank

Poczęłtcowy kapitał zakładowys 5 0 .0 GQ,0 GG ntk.

Oddział bankowy
załatwia wszelkie transakcje w zakres bankierstwa wchodzące. — Otwiera rachunki bieżące 
: czekowe na dogodnych warunkach. Przyjmuje wkłady na depozyty, płacąc 3— 6 prc. odsetek 
(p.nłlug ugody). Pośredniczy w zakupie i sprzedaży walorów tak krajowych jak i zagranicz. 
Przyjmuje na przechowanie papiery wartościowe i kosztowności. Załatwia wszelkie przekazy 
zagraniczne, udziela kredytu wekslowego lub pod zastaw towarów na dogodnych warunkach.

Oddział Handlowy
uskutecznia zakup i sprzedaż : a) przetworów młynarskich, jak mąki żytniej, pszennej, osaeia itd.

b) środków opałcwyeh jak węgli, koksu, ropy ifcd.
c) maszyn i wszelkich przyoorow dla przemyśla młynarski ego.fi’ 45
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Z Drukami Polskjed pud zarcadem Józela Raczyńskiego we Lwowie ul. Chor żczyzny "31. Redaktor oapowiedzisiP?; Tadeusz ouuńskt


